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W trakcie instalacji Windows otrzymu- 
jemy w .prezencie” od Microso'tu kilka 
programików, które pozwalają nam 
na korzystanie z komputera jako nasze- 
go codziennego narzędzia. Mamy kal- 
kulator (i to naprawdę dobry), całkiem 
niezły edytor tekstów i grafiki a także 
prosty system obsługi bazy danych Card- 
file. Jego prostota | uniwersalność po- 
zwalają na gromadzenie wielu danych. 
Ale ta sama prostota nie pozwala na zro- 
bienie sobie porządnej książki adresowej, 
2 drugiej strony zawsze możemy kupić 
sobie np. Lotus Organizer'a, który jest 
połężną maszyną zapamiętywania da- 
nych związanych z organizacją naszego 
życia towarzyskiego i nie tylko (ale przed- 
tem mały napad na źródło gotówki). Po- 
trzeby mamy, pieniądze nie - kupmy so- 
bie Smart Ad- 
Tess, 

Ten stosun- 
kowo niewiel- 
ki programik 
pozwoli na 
rozwiązanie 
wszystkich 
problemów 
związanych 
z organizacją 
naszych ad- 
resów. Opar- 
ty na coraz 
popularniej- 
szej techno- 
logii menu+ 
przyciski+hot 
keys pozwala 
na łatwą intu- 
icyjną naukę 
i szybkie po- 
sługiwanie się 
nim. Omówię tylko opcje menu, bo jak 
zwykle występuje pełna zastępowalność 
wszystkich grup. 

FILE - oprócz typowych dla tej grupy 
opcji mamy dwle bardzo ciekawe, 
a mianowicie drukowanie kopert i dru- 
kowanie nalepek. Pomimo pozornej 
identyczności obu istnieje zasadnicza 
różnica - spróbujcie wsadzić do drukar- 
ki dziesięciokilogramową paczkę (ja- 
sne?), Możemy także importować zbio- 
ry w formacie TXT (dla którego separa- 
tor określamy w OPTIONS) al- 
bo w CSV7). 

EDIT - oprócz koplowania, wstawiania 
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itp. mamy możliwość „eksportowania* 
aktualnej karty do wybranego proce- 
sora tekstu. Pozwala to na szybkie two- 
rzenie korespondencji seryjnej albo 
pojedynczych pism. Wszystkie parame- 
try tej operacji określamy w OPTIONS. 
TOOLS - dostępne tu opcje pozwalają 
na filtrowanie danych w oparciu 
o „zakładki”, określanie sposobu Inde- 
ksowania bazy, wyszukiwanie według 
zadanego klucza, a także (ale tylko 
w zarejestrowanej wersji) zakodowanie 
danych nie pozwalające osobie po- 
stronnej na przeglądanie zawartości 
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bazy. Można także zlecić modemowi 
wybieranie żądanego numeru telefo- 
nu z aktywnej karty. 

VIEW - wybieranie aktywnego okna 
(patrz dalej), szybciej jest myszką lub za- 
kładkami. 

OPTIONS - tu jest ukryte wiele niespodzia- 
nek, których istnienia nikt by nie po- 
dejrzewał w takim programiku. Obej- 
rzyjmy je po kolei: 

CHANGE FONT - możemy wybierać 
spośród wszystkich zainstalowanych 
w Windows fontów. Wybranie które- 
goś powoduje zmianę nie tylko dla 
wpisywanych danych, ale dla wszy- 
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stkiego, co znajduje się w oknie 
$martAdress. Wreszcie "nożna sobie 
zrobić okienko naszych marzeń. 

PREFERENCES = zmiana podstawowych 
parametrów pracy programu, takich 
Jak częstość autozapist., wybór pola 
będącego kluczem indeksowania, 
Przypominacz o upływie czasu od 
ostatniej zmiany, wybó” separatora 
do eksportu i importu danych | je- 
szcze klika innych. 

SET FIELD LABELS = prawdziwa perełka; 
pomimo że cały program jest po an- 
gielsku, możemy określiś nazwy pól 
wedle życzenia, dostępność polskich 
liter (w Windowsie angie skim) jest za- 
leżna tylko od wybranego fontu. 
Zwróćcie uwagę, że pozwala to 
na zrobienie sobie bazy niekoniecz- 
nie adresowej, zastosowanie jest za- 
leżne tylko od naszej fantazji. 

SHOW FIELDS — pozwala na określe- 
nie, które pola mają być w ogóle po- 
kazane. Niestety nie możemy dodać 
pola, ale wraz ze zmianami nazw ist- 
niejących pozwala nam to na szero- 
kie zmiany struktury bazy. 

DEFINE WORD PROCESSO? - wybiera- 
jąc z długiej listy dostępnych proce- 
sorów tekstu (także Wiite i Notepad) 
możemy później koplować zawar- 
tość danej karty adresowej do otwar- 
tego w nim dokumentu. Wybieramy 
sobie także, które polka mają być sko- 
piowane. 

CONFIGURE MODEM - konfiguracja 
modemu pozwalająca na późniejsze 
wybieranie numeru telefonu. 

Opcje WINDOW | HELP sq -ypowe dla 
wszystkich programów Windows I nie ma 
© czym pisać. 

Warto się teraz przyjrzeć samej karcie 
adresowej. Program oferuje 1am cztery 
strony: książkę adresową, notatnik, przy- 
pominacz i różności. Książka adresowa 
zawiera w zasadzie wszystkie możliwe in- 
formacje związane z adresami, telefona- 
mi itp. Notatnik pozwala na zepisanie dla 
każdej osoby notatek o dowolnej 


dokończenie na stronie 5 
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Kiedy zmęczony pracą nad kolejnym 
sprawozdaniem dla szefa spoglądasz na 
monitor, myślisz o jakiejś marej odmianie. 
która sprawi, że szary pulpił Windows sta- 
nie się atrakcyjny. Takie coś to właśnie 
program Wallpaper Carousel, czyli - ina- 
czej mówiąc - karuzela podkładów 
do Windows. Jak sugeruje tytuł. jej głów- 
nym zadaniem jest zmiana tapety w Win- 
dows co określony czas — od 1 do 999 
minut (konia z rzędem temu, kto tyle wy- 
trzyma przed komputerem). Normalnie 
musiałbyś się tym zająć sam, uruchamia- 
jąc najpierw Panel Sterowania, później 
Pulpit, w Pulpicie ... brrr. Szkoda czasu, 
lepiej pozostawić to zadanie naszej ka- 
ruzeli. 

Kiedy wczytamy po raz pierwszy Waill- 
paper Carousel, automatycznie stwo- 
rzona zostanie pierwsza 
grupa podkładów (ak- 
ceptowane sq tylko pliki 
*.bmp) nazywana DE- 
FAULT. Zawarte w niej ta- 
pety pobrane zostaną z 
katalogu głównego Win- 
dows. Co daje grupowa- 
nie obrazków? To, że ma- 
jąc setki obrazków mo- 
żesz je poukładać we- 
dług dowolnego klucza. 
Tworzysz grupę samo- 
chody i wrzucasz do niej 
wszystkie możliwe Ilustra- 
cje z samochodami. Je- 
żeli pragniesz spoglądać 
na piękniejszą część 
ludzkości, to tworzysz grupę np.panie i, 
powiedzmy - co dwie minuty, jakaś 
ładna buzia melduje się na „pokładzie”. 
Przed użytkownikiem Wallpaper Carou- 
sel pełne pole do popisu. 

Teraz coś na temat poleceń i funkcji 
dostępnych w programie. Po dwukrot- 
nym kliknięciu na ikonie Wallpaper Ca- 
rousel pojawi się CAROUSEL CONTROL 
PANEL. Zobaczysz tu następujące pola 
do zaznaczenia (check kox): 

CAROUSEL ENABLED — pole włącza 
program i pozwala mu działać w tle; 
SLIDE SHOW — polecenia powoduje 
wyświetlanie wszystkich podkładów 
z danej grupy w odstępach co 5 se- 
kund (powrót do normalnego try- 
bu pracy nastąpi po „wyczyszcze- 
niu” tego pola); 

UPDATE WIN.INI- uaktualnia po każ- 
dej zmianie podkładu sekcję wail- 
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paper w win.ini, powodując zała- 
dowanie przy nowym uruchamia- 
niu Windows ostatniego z ładowa- 
nych przez karuzełę podkładów - jak 
wspomniałem wcześniej. program 
zmienia podkład bez udziału Pane- 
lu Sterowania, więc opisywana 
opcja tylko opóźni ładowanie syste- 
mu (szczególnie przy tapetach 
w rozdzielczościach 800x600 i więk- 
szych); 
CHANGE INTERVAL (IN MINUTES) - po- 
zwala na ustawienie czasu pomię- 
dzy kolejnymi zmianami podkładów 
(poniżej program podaje, ile zostało 
czasu do następnej zmiany). 
Kolejną grupę opcji stanowi WALLPA - 
PER FILE ATTRIBUTES, w której znajdują się 
rozwijane listy — Current Group i lista 


Carouael Control Pane 





z nazwą aktualnie prezentowanego 
podkładu. Lista Current Group pozwala 
wybrać odpowiednią grupę tematyczną 
podkładów, a za pomocą dwóch pól 
poniżej określamy, czy podkłady mają 
być wypośrodkowane (CENTERED), czy 
jeden obok druglego na całej przestrze- 
ni ekranu (TILED). 
Z lewej strony znajduje się kilka przy- 
cisków: 
HELP — wyświetli skróconą pomoc 
dla tego programu (jeżeli otrzymasz 
komunikat „Nie moźna otworzyć pli- 
ku pomocy”, to z menu PLIK okna 
pomocy wybierz OTWÓRZ i pod- 
świetl carausel,hlp - powinienieś 
mieć w oknie pomocy WALLPAPER 
CAROUSEL USER HELP); 
OK — wybranie tego przycisku spo- 
woduje zatwierdzenie zmian, scho- 
wanie CAROUSEL CONTROL PANEL 








do ikony oraz pozostawienie pro- 
gramu pracującego w tle: 
CANCEL CHANGES — anuluje wszy- 
stkle wprowadzone zmiany; 
REGISTER - spowoduje ukazanie się 
okienka informującego o opłacie 
za rejestrację: 
EDIT GROUPS - tworzy nowe grupy, 
edytuje istniejące itp. 
MAKE WALLPAPER — tworzy z aktual- 
nie pokazywanej tapety standarto- 
wy podkład pod Windows; 
DELETE WALLPAPER — usuwa dany 
podkład z grupy, ale nie usuwa go 
fizycznie z twardego dysku. 
Zapewne zauważyłeś, Czytelniku, 
brak opcji umożliwiającej dodanie no- 
wego obrazka do grupy. Spieszę zatem 
ze sprostowaniem — nic z tych rzeczy. 

Autorzy programu wykorzystali tu tech- 

nikę DRAG 8% DROP. Cały mechanizm 

dodawania ilustracji wygląda następu- 
jąco: 

- po uruchomieniu programu wybierz 
przycisk OK, chowając program 
do ikony widocznej na pulpicie, 

— otwórz Menedżera Plików i wybierz te 
obrazki *.bmp. które zamierzasz umie- 
ścić w danej grupie. 

- trzymając lewy przycisk myszy przecią- 
gnij wybrane pliki na ikonę Wallpaper 
Carousel (ostatnia czynność to od- 
powiedź na pytanie. do jakiej grupy 
chcesz przypisać wybrane pliki *. bmp). 

Mam nadzieję, iż zachęciłem tym te- 
kstem kilka osób do skorzystania z tego 
małego, lecz niezwykle użytecznego pro- 
gramu. $ądzę, że Wallpaper Carousel 
winien zainstalować każdy, kto pracuje 

w „okienkach”. 


Piotr Karasewicz 


Wallpaper Carousel 2.2 
zeza 
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Już starożytni Rosjanie uważali, że 
komputery służą nie tylko do mordowa- 
nia kosmitów. Ludzie wynajcywali więc 
dla nich różne inne ciekawe zajęcia, 
poczynając od zmuszania ich do zapa- 
miętywania dat urodzin wszystk ch 
członków naszej rodziny, aż do oblicza- 
nia torów rakiet międzyplanetarnych. 
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A: OWADAMI UNUKOME 


Niektórzy zapędzają je także do pracy 
w szkole, 

Do tej grupy należy Leszek Major, 
autor programu FOBOS, Program ten 
jest niczym innym jak testem z fizyki, ale 
w jakże atrakcyjnym opakowaniu. Po- 
zwala na wygenerowanie wielu różnych 
testów z tego samego materiału, co 
kończy kłopoty nauczycieli ze ściąga- 
niem na zasadzie TOTO. Prosta, ale w 
zupełności wystarczająca do tak'ch za- 
stosowań grafika pozwala na lepsze zro- 
zumienie pytań. Brak jakże koniecznego 
w warunkach klasówki papieru pozwala 
chronić nasze lasy. Dobra, może więcej 
szczegółów. 

Program Jest przeznaczony dla szkół 
średnich. Egzaminator sam określa kla- 
sę | poziom trudności pytań. Dokór py- 
tań do testu może się odbywać albo 
losowo, albo wedle ściśle określonych 
reguł. Mogą to być pytania według pro- 
filu klasy, tematyki, albo — co jest ważne 
= typu pytania. Wszystkie one sq podzie- 
lone na pytania określające zdolność 
zapamiętywania wiadomości, rozumie- 
nia tematu lub zdolności rozwiązywania 
zadań. Takie podejście pozwala 1a ja- 
sne określenie, co danemu uczniowi 
sprawia największy problem. Można tak- 
że samemu ustalić sposób doboru py- 
tań w opcji NOWY STANDARD. Innymi 
zmiennymi są czas trwania testu, ogól- 
ny stopień trudności, a także sposób 
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oceniania. Można także pozwolić 
na pojawianie się po zakończeniu testu 
wszystkich błędnych odpowiedzi z pra- 
wiałowymi, co niewątpliwie jednych 
może frustrować, ale innym pomoże w 
szybszej nauce, W tej opcji informacja o 
poprawności odpowiedzi pojawia się 
zaraz po jej wybraniu, Wyniki mogą być 
wydrukowane lub 
zapisane w pliku (do 
* " którego odczytu sto- 
| "I |  suje się oddzielny 
M | program). Właściwie 
| muszą być, gdyż te- 
| stu nie można opu- 
ścić bez zawołania 
nauczyciela, który 
zna właściwe hasło. 
Pytania są ułożo- 
ne w klasyczny test 
| wyboru. Do każde- 
go z nich są co naj- 
mniej cztery odpo- 
wledzi, z których tyl- 
ko jedna jest prawdziwa. Treść jest pro- 
sta i klarowna, bez dwuznaczności. 
Ildentyczny sposób ob 
sługi każdego typu py- 
tania eliminuje możll- 
wość pomyłki. 

Co więcej można 
napisać o tak niewiel- 
kim programie? Moż- 
na go pochwalić lub 
zganić. A ja nie mogę 
zrobić ani jednego ani 
drugiego. Program, 
pomimo zastosowania 
tak pozomie archaicz- 
nego narzędzia jak Turbo Basic, jest na- 
pisany zgrabnie i pracuje szybko. Stan- 
dardowy interfejs w postaci rozwijalnych 
menu jest łatwy i szybki w obsłudze, Po- 
rządnie dopracowane rysunki i możli- 
wość wyboru polskich liter są na pewno 
ważnymi zaletami (bo któż może być pe- 
wien, co naprawdę znaczy „lakowy”). 
szerokie możliwości budowy testu, moż- 
liwość jego wydrukowania, a także kla- 
rowne i dobrze dopracowane statystycz- 
nie arkusze ocen, szerokie możliwości do- 
stosowania się do możliwości sprzęto- 
wych (nawet Hercules) pozwalają wyso- 
ko oceniać przydatność tego programu. 
2 drugiej jednak strony, zamknięta lista 
stu pytań ogranicza możliwości zbyt dłu- 
glego stosowania tego programu w jed- 
nej klasie. Czy nie lepiej by było stwo- 
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rzyć kodowaną bazę danych z pytania- 
mi, które nauczyciel! mógłby sam, przy 
pomocy oddzielnego modułu, dopisy- 
wać? No, a jak uczniowie złamią kod? 
Dać im szóstki za twórcze podejście do 
zagadnienia, a potem odpytać przy ta- 
blicy. 

Jeśli uznamy ten program za sondaż 
rynku, to jest to propozycja bardzo do- 
bra. Autor wspomina o wersji window- 
sowej, która zawierać ma w sobie wszy- 
stkie zgłoszone niemrawo przed chwilą 
uwagi. Poczekajmy. To środowisko po- 
zwala na więcej fantazji, a taka postać 
testu pozwalałaby w zasadzie na jego 
zastosowanie do dowolnego przedmio- 
tu, profilu i szkoły. Gratuluję autorowi 
pomysłu i odwagi (te tabuny „wdzięcz- 
nych” licealistów). Może więcej takich 
programów pozwoli wreszcie polskiemu 
szkolnictwu wyrwać się z zaklętego krę- 
gu kredy, w końcu większość szkół po- 
siada już pracownie komputerowe. 
Dziesięć komputerów pozwala na prze- 
pytanie 30 osób w ciągu 45 minut, Ja 
osobiście będę oczekiwał na nowe 





wersje tego programu z niecierpliwością 
(może dlatego, że mnie on już nie doty- 
czy). 


Dr M 
Środowisko: DOS i 
Autor: Leszek Major 


Zalecenia konfiguracji: brak 
Opłata rejestracyjna: 15 zł 
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Po spakowaniu: 157 kB (arj) 
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pominięciem serwera, na którynf musi 
llbyśmy posiadać konto. Należy wted 
uruchomić program SMTP (poleceni 
Services/Serversi przycisk SMTP), który 
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możem dodać-do_lst nowego użyt- 
kownika podając jego nazwę oraz ha- 
sło pozwalające na wejście. Podczas 
konfiguracji serwera FTP należy jeszcze 
podać nazwę zbioru z zapisanymi użyt- 
kownikami (w naszym przykładzie Jest to 
fipusers) w polu Password File. Jeśli po- 
damy równocześnie nazwę katalogu w 
polu Anonymous FIP Directory, to udo- 
stępnimy komputer dla wszystkich użyt- 
qwszy od ka- 
talogu wpisanego w tym'5olu. 
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dokończenie ze strony 1 


treści. Długość jest w zasadzie ograni- 
czona wylewnością uczuć względem 
danego osobnika. Przypominacz po- 
zwala na ustawienie najważniejszych 
dat związanych z daną osobą czyli uro- 
dzin i imienin, Trzecią datą jest dowol- 
na kolejna data istotna z jakiegoś tam 
powodu, Program przypomni nam o niej 
codziennie, co dwa dni ...albo raz na rok. 
W różnościach możemy sobie ustalić 
sześć pól które mogą być parametrami 
indeksowania, wyszukiwania i klasyfika- 
cji danych. Zresztą wszystko macie na 
obrazkach. Jest to wersja Już częściowo 
spolszczona, ale wszystkie etykiety moż- 
na zamienić. 

Na koniec kilka wrażeń ogólnych, 
Program jest bardzo dobrze dopraco- 
wany. Pamiętano nawet o aktywnej 
pomocy przy wyborze przycisków 
w postaci pojawiających się chorągie- 
wek z opisem co dany przycisk robi. Sta- 
le odkryta linia statusowa pokazująca 
aktualną liczbę rekordów, wybraną ka- 
tegorię | sposób indeksowania pozwa- 
lają się jasno zorientować, czy rzeczywi- 
ście nie mamy czyjegoś adresu, czy tyt- 
ko za bardzo ograniczyliśmy wybór. Szyb- 
kie przeglądanie I wyszukiwanie - tak po- 
trzebne w przypadku książki adresowej 
— pozwala na rzeczywiste przyspieszenie 
prac biurowych. Łatwe w obsłudze ad- 
resowanle kopert inalepek, a także eks- 
port i dostęp do modemu czynią z tego 
programu doskonałe narzędzie zwła- 
szcza dla swapperów. Polecam go tak- 
że wszystkim menażerom, ze względu 
na możliwość tworzenia własnych klasy- 
fikacji (patrz RÓŻNOŚCI). Małe wymaga- 
nia sprzętowe i możliwość szerokiego do- 
pasowania wyglądu i struktury bazy 
wróżę mu dobry odbiór w każdym kraju. 
Tak więc życzę miłego przepisywania ka- 
lendarzyka. 

DrM 
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Środowisko: Windows 
Autor: Phil Corley 

Zalecenia konfiguracji: PC 386, 
20 MHz, DOS 3.3, 640 kB RAM, 
|| 3072kB XMS, 500kB HDD 
Opłata rejestracyjna: 30$ 

Numer dysku: 51 

'Po spakowaniu: 375 kB (zip) 
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Jest to jedna z najdziwniejszych gier 
komputerowych. Wo,ny Rdzeniowe - 
bo o nich właśnie mowa - zaskakują za- 
równo graczy, jak i tych, którzy się tym 
rozgrywkom przyglądają. Tych pierw- 
szych dlatego, że stopień komplikacji 
gry leży gdzieś na pograniczu szachów 
i brydża. Zasady są niby proste (jak 
w szachach), ale zaskakujące sytuacje, 
które z nich wynikają są tak zapętlone 
i pokręcone, 
że niejeden wy- 
grał nie wie- 
dząc nawet jak 
i kiedy. Nato- 
miast przyglą- 
dający się grze 
iłum niewtaje- 
mniczonych za- 
stanawia się w 
imię czego fa- 
natycy Wojen 
Rdzeniowych 
poświęcają no- 
ce | dnie na ob- 
myślanie po- 
krętnych strate- 
gii. Bo tak na- 
prawdę sama 
walka nie jest 
zbyt efektow- 
na. Przemle- 
szczające się 
na ekranie kolorowe kwacraciki, zjada- 
jące się nawzajem i doxorujące nieskoń- 
czonych podziałów, wyglądajq jak pra- 
przodek Jumping Jacka. Muszę was jed- 
nak uspokoić -— zabawa jest naprawdę 
przednia. 

Historia Wojen Rdzeniowych zaczęła 
się w roku 1984, kiedy to na łamach cza- 
sopisma „Scientific American”, w rubry- 
ce o komputerowych grach Izabawach, 
prof. A.K. Dewdney zaproponował nową 
koncepcję rozrywki. Generalnie gra po- 
legać miała na walce programów-wo- 
jowników w pamięci komputera, czyli tak 
zwanym rdzeniu. Dewdney, wraz ze swo- 
imi studentami, szybko opracował szcze- 
gółowe zasady klerowania rozgrywką. 
Tym samym rozpoczął niegasnący szał 


MILE : 16000 
ńddress space: 

Process limit: 1000 
fńssembly successful 


EISA 


wirtualnych wojen. 

Środowisko gry było wówczas koniro- 
lowane przez komputer i nie było mowy 
o możliwości przeniknięcia takiego wo- 
jownika na przykład do systemu DOS. 
Później, z czystej ciekawości, ludzie zmo- 
dyfikowali pomysł Dewdneya i zapyta- 
li co by było, gdyby dać wojownikowi 
zupełną swobodę poczynań? W ten 
właśnie sposób stworzyli plerwszego wi- 
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rusa komputerowego. Wróćmy jednak 
do tematu. 

W grze w Wojny Rdzeniowe może 
brać udział praktycznie dowolna liczba 
osób - jedyne ograniczenia są związa- 
ne z dostępną pamięcią i szybkością 
komputera. Każdy z graczy wystawia 
do walki specjalnie zaprogramowane- 
go | wytrenowanego wojownika. Taki 
wojownik to niby nic specjalnego. Naj- 
częściej składa się on kilku linijek progra- 
mu, wygląda to ni mniej, ni więcej 
jak uproszczony asembler. Każda taka 
linia zawiera jedno polecenie napisa- 
ne w stworzonym do tego celu języ- 
ku Redcode. Wojownicy umieszczani sq 
na arenie walki składającej się z nastę- 
pujących po sobie komórek pamięci, za- 
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pętlonych w ten sposób, że po dojściu 
do ostatniej trafiamy na pierwszą. Jed- 
na instrukcja wojownika zapełnia tylko 
jedną komórkę pamięci areny. 

Na początku gry losowane są miej- 
sca startowe dla poszczególnych pro- 
gramów. Od takiego miejsca (oczywi- 
ście dla każdego wojownika jest ono 
gdzie indziej na arenie) arbiter gry, czyli 
program kontrolujący. umieszcza cały 
kod programu 
wojownika. Li- 
nia po linii u- 
mieszczane jest 
na arenie ciało 
naszego wo- 
jownika. Oczy- 
wiście, gdy za- 
czynamy grę 
reszta areny jest 
zupełnie pusta i 
pozbawiona 
życia. 

Rozpoczy- 
namy grę — za- 
czyna się woj- 
na. Wojownicy 
nie walczą 
oczywiście 
na arenie, jak 
w Mortal Kom- 
bat Il. Każdy 
z nich skrępo- 
wany jest jednym taktem procesora. 
W swojej turze wykonać mogą tylko 
jedną instrukcję. Arbiter pobiera je we- 
dług kolejności umieszczenia na arenie. 
Wojownik A wykonuje jeden ruch, później 
rusza się wojownik B i znowu A itd. Jasne 
jest, że "ruch" to umowne określenie — 
wojownicy stać mogą w miejscu i, na 
przykład, uważnie przyglądać się otocze- 
niu, tak aby w odpowiednim momencie 
niespodziewanie uderzyć. 

Celem gry jest zablokowanie prze- 
ciwnika, aby się zapętlił lub wykonał in- 
strukcję niedozwoloną. Strategie, choć 
najprzeróżniejsze, prowadzą do jedne- 
go — do podsunięcia w miejsce linii pro- 
gramu przeciwnika własnego rozkazu. 
Gcy nadejdzie jego kolej, nic nie pode|- 
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rzewając wykona tę instrukcję i na pew- 
no bardzo się zdziwi, gdyż nie będzie to 
bynajmniej prima aprilisowy psikusik. 
Wojownicy. choć istniejący w wirtualnej 
rzeczywistości, są realistami — o każdej 
porze dnia i w każdym miejscu areny 
podsuwają sobie pod nos mniejsze 
lub większe bomby-niespodzianki i inne 
pułapki. 

Spytacie, gdzie w tym wszyskim jest 
miejsce dla człowieka? Arenie i walce 
ma szansę się jedynie przyglądać, 
na niej bowiem wojownik zostaje sam 
jak palec. Może polegać wyłącznie 
na algorytmach walki. jakie wcześniej 
wpolł mu jego twórca. Od programisty 
zależy jakieś 80% szans na zwycięstwo, 
reszta to po prostu czysty przypadek. 
Dzięki temu za każdym razem gra jest in- 
na i niepowtarzalna. Nawet jeśli walczą 
ci sami wojownicy, wyniki walki za każ- 
dym razem mogą być inne. Daje to 
posmak sztucznej inteligencji i, co za 
tym idzie, ludzkiej omylności. Oczywiście 
lepszy w końcowym rozliczeniu otrzyma 
więcej punktów i wygra ze słabszym. 
Dlatego też o wyniku bitwy decyduje 
nie jeden pojedynek, lecz co najmniej 
kilkanaście punktowanych w systemie 
zero-jedynkowym. 

Jak już wcześniej powiedziałem, wo- 
jowniey nie walczą w środowisku, w ja- 
kim działają normalne programy (wirusy 
owszem). Do kontroli takiej walki stwo- 
rzono całą masę programów arbitrów. 
Przedstawię wam pokrótce jeden z nich 
— Core War Pro. Wybrałem go z powodu 
dużych możliwości monitorowania walki 
oraz prostoty obsługi. 

Program uruchamiamy plikiem co- 
re.exe. Po jego wgraniu na ekranie te- 
kstowym zobaczymy kawałek areny 
oraz menu zawierające opcje progra- 
mu. Jeden znak z areny odpewiada 
Jednej komórce pamięci. W lewym gór- 
nym rogu ekranu znajduje się pierwsza 
komórka, na dole po prawej stronie 
jest ostatnia (pamiętajmy jednak. 
że arena się nigdy nie skończy). Dzięki 
takiemu przedstawieniu areny mamy 
szansę naocznie przekonać się, ie wart 
Jest nasz wojownik. Wizualnie walka wy- 
giąda mniej więcej tak, jak praca pro- 
gramu Norton Speed Disk. Podświetlo- 
nymi kratkami zaznaczone sq ciała na- 
szych wojowników, zaś kropeczkami 
miejsca, które odwiedzili | gczie zosta- 
will swoje niespodzianki. Dla wygody 
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każdy wojownik ma przypisany inny ko- 
lor. Dość teorii — przekonajmy się, jak 
to działa w praktyce. 

Na początek skorzystamy z wojowni- 
ków napisanych przez doświadczonych 
programistów. Programy są zapisane 
na dysku w postaci plików tekstowych 
z rozszerzeniami *.red (od języka RED- 
CODE). W opcji LOADER/LOAD REDCO- 
DE PROGRAM wybierzmy dwóch wojow- 
ników. Po ich wgraniu musimy za po- 
mocq funkcji LOADER/INSTALL umieścić 
na arenie wgrane do pamięci progra- 
my. Tutaj mamy trzy możliwości: 

AT RANDOM — o miejscu umieszcze- 
nia decyduje przypadek, podaje- 
my jedynie minimalną odległość 
o jaką mają być oddaleni wojow- 
nicy: 

MAX DISTANCE — programy zostaną 
umieszczone na maksymalną odle- 


głość. 
MANUALLY — sami - ręcznie - wybie- 
rarny miejsca umieszczenia progra- 
mów. 

Możemy również wgrać całą arenę 
opcją LOAD CORE. Przydaje się to szcze- 
gólnie, gdy chcemy tę samą partię ro- 
zegrać kilkakrotnie. Aby nagrać aktu- 
alną arenę na dysk wystarczy urucho- 
mić DUMP CORE i podać nazwę doce- 
lowego pliku. 

Ostatnią opcją pod szyldem LOAD 
jest RESET-owanie: 

UNISTALL PROGRAMS - powoduje 
wyczyszcznie areny z wojowników: 
UNLOAD PROGRAMS - wyczyszcze- 
nie pamięci programu z wojowni- 
ków: 

RESET COUNTER - wykasowanie sta- 
nu licznika wykonanych przez pro- 
cesor cykli. 

Po załatwieniu wszystkich formalności 
możemy przejść do konkretów. Znajdzie- 
my je w menu MONITOR: 

RUN — rozpoczęcie walki; 

CONTROL - zaawansowane opcje 
prowadzenia walki; 

KEY INNTERUPT (ON/OFF) - możliwość 
przerwania walki z klawiatury; 
SINGLE STEP — po każdym kroku kom- 
puter czeka na zachętę do dalsze- 
go działania; 

VISUAL - walka rozgrywa się 
na ekranie lub tylko w pamięci: 
WAICH - oprócz migających kwa- 
dracików, w górnych partiach ekra- 
nu przewijają się wykonywane w tym 








czasie instrukcje; 

BREAKPOINTS — miejsca, w których 
program przerywa symulację bitwy; 
BREAK ON ERROR — walka zostaje 
przerwana, jeśli wojownik wykona 
instrukcję niedozwoloną: 

BREAK ON EXECUTE OPPONENT - or- 
biter przerywa walkę, jeśli wojownik 
wykona instrukcję przeciwnika za- 
miast swojej własnej; 

BREAK ON OVERWRITE OPPONENET — 
przerwanie walki w przypadku zapi- 
sania instrukcji przeciwnika własnym 
rozkazem: 

COUNT DOWN FROM 100000 — jeśli 
opcja jest wyłączone, walka 
nie kończy się po upływie 100000 
standardowych cykli komputera. 

Ustawienia te można dowolnie mody- 
fikować, w skrajnym przypadku pozosta- 
wiając wszystkie te ostatnie wyłączone 
i obserwując, jak wojownicy bez pardo- 
nu walczą na śmierć i życie. 

Gdy już zapoznamy się z obsługą 
programu i ideą Wojen Rdzeniowych, 
nadejdzie czas na naukę języka Red- 
code, w którym są programowani wo- 
jownicy. Nie powinno to nastręczać 
żadnych trudności, jest to dosłownie kil- 
ka prostych poleceń, które są dokładnie 
opisane w dołączonym do programu 
helpie. W opcji EDITOR znadziemy na- 
rzędzie ułatwiające edycję algorytmów. 

Mam nadzieję, że udało mi się za- 
chęcić chociaż część z was do gry 
w Wojny Rdzeniowe. Pamiętajcie jedy- 
nie, aby na początek zarezerwować 
sobie wolny weekend, bo zabawa po- 
trafi bardzo wciągnąć. 


Piotr Lasoń 
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Choć wprowadzona niedawno usta- 
wa o ochronie praw autorskich skutecz- 
nie rozprawiła się z piractwem glełdo- 
wym, nadal pozostaje problem plrac- 
twa tak zwanego „podziemnego”, ist- 
niejącego w zamaskowanej formie 
na każdej giełdzie kompurerowej. 
Nie jest moim celem roztrząsanie tutaj 
kwestii moralnych słuszności lub niesłu- 
szności powyższych działań, lecz jedy- 
nie zawężenie grona odsiorców pro- 





gramu DiscCloner 1.0 do owych niezdy- 
scyplinowanych jednostek. Stworzono 
go dla nich, chcąc wyjść naprzeciw 
nie gasnącemu zapotrzebowaniu 
na dobre kopiery. Jest to narzędzie 
do masowego kopiowania w naprew- 
dę dużych ilościach. Opcje ograniczo- 
no do minimum - koplowane jest wszy- 
stko i jak leci. Dzięki temu otrzymano 
produkt prosty i szybki w obsłudze. 

DiscCloner stosuje podobną techni- 
kę kopiowania, jak znany skądinąd Di- 
skdupe. Informacje zgrane z dyskietki- 
matki sq zapisywane w postaci jedne- 
go pliku tymczasowego na dysku twar- 
dym lub w pamięci. Późriejsze skopio- 
wanie dużej ilości takich samych dys- 
kietek jest procesem bardzo szybkim 
i przyjemnym. Odczytanie z twardziela 
tak przechowanych danych rastępuje 
praktycznie w ułamku sekundy. Słabym 
ogniwem w całym łańcuchu jest jedy- 
nie wydolność stacji dysków. 

Jak powiedziałem,  DiscCloner 
jest poobcinany ze wszystkich tych 
opcji, które zwykle sq wykorzystywane 
są w enigmatycznych i bardzo zawiłych 
żonglerkach intelektucinych mających 
na celu: maksymalne zwiększenie pręd- 
kości (kosztem bezpieczeństwa da- 
nych), napakowaniem na dyskietce 1.2 
zawartości dyskietki 1.4, zabawieniem 
się w wolnych chwilach metodą „co by 
było, gdyby ...”. Jego twórcy pomyśleli 
racjonalnie i postanowili stworzyć pro- 
gram przede wszystkim użyteczny, tak 
aby można było praktycznie zaraz po 
wgraniu przystąpić do konkretów, to 


Kopier grzechu wart 


znaczy do kopiowania. 

Tak jak w kopierze DiskDupe, są dwie 
możliwości odczytywania danych prze- 
znaczonych do skopiowania. Jeśli na- 
prawdę zależy nam na szybkości 
imamy duży twardziel, możemy dane 
pochodzące z dyskietek przechowy- 
wać właśnie na nim. W pliku zostaną za- 
pisane wszystkie informacje, sektor 
po sektorze, łącznie z Fat' em i Boot Sec- 
tor'em. Plik taki stanowi wierną kopię 
dyskietki - matrycę z której 
można później tłoczyć niezli- 
czone bractwo dyskietek. 
Określony jest on mianem 
Image File. 

Druga możliwość DiskClo- 
ner'a to przegranie informa- 
cji z jednej dyskietki na drugą, 
również bajt po bajcie. Aby 
to zrobić należy uruchomić 
przycisk READ MASTER. Pro- 
gram zacznie odczytywać 
ei sektory dys- 
kietki. Oczywiście, 
nie zapomnijmy 
ustawić w odpo- 
wiednim okienku | 
odpowiedniej sta- | 
cji (format zostanie | 
rozpoznany auto- | 
matycznie). Po 
zgraniu dyskietki 
nie zobaczymy na 
ekranie żadnych | 
rewelacji. Dane 
będą tkwić uśpio- 
ne w pamięci kom- L 
putera. Jeśli będziemy częściej Se 
stać z tej dyskietki, to lepiej zapiszmy je 
w postaci Image File. Tak czy Inaczej, 
następnym krokiem na pewno będzie 
DUPLICATE powodujące zgranie tkwią- 
cych aktualnie w pamięci bitów pliku 
Image. Dodatkowo ustawić możemy 
atrybuty kopiowania: 

ALWAYS FORMAT — formatowanie pod- 
czas każdorazowego nagrywania 
na dyskietkę, 

VERIFY COPIES = przegrywanie z weryfi- 
kacją danych (na skopiowanie cze- 
kamy nieco dłużej, ale mamy pew- 
ność, że na dyskietkę nie wkradł się 
żaden błąd). 

Po odczekaniu kilku chwil (lub zaję- 
ciu się czymś w innej windowsowej apll- 
kacji) mamy Już pierwszą skopiowaną 
dyskietkę (zostanie to odnotowane 
w okienku COPIES MADE). Podobne po- 
stępowanie możemy kontynuować 
w nieskończoność. 





W celu skopiowania dyskietki bezpo- 
średnio z dysku twardego musimy wy- 
brać opcję LOAD IMAGE FILE. Poszuki- 
wane przez program pliki będą miały 
rozszerzenia *.dsk. Takiemu plikowi mo- 
żemy w każdej chwili nadać stosowny 
tytuł opisujący jego zawartość. Po za- 
ładowaniu pliku postępujemy Identycz- 
nie - naciskamy DUPLICATE dowolną 
ilość razy. 

Rzadko stosowaną, choć przydatną 
funkcją jest COMPARE IMAGE. Po wgra- 
niu do pamięci danych z dysku bądź 
z dyskietki istnieje możliwość porówna- 
nia tych informacji z innymi dyskietka- 
mi w celu sprawdzenia podobieństwa. 
Wszelkie rozbieżności zostaną natych- 
miast wyłapane przez DiskClonera. 

Program zyskał moją sympatię z kil- 
ku ważnych powodów. Fakt, że pracu- 
je on pod Windows sprawia, że nie mu- 
szę tracić czasu na bezczynne przyglą- 
danie się zapełnianemu kreseczkami 
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ektanowi - mogę w tym: samym  ohaje 
działać w każdej innej aplikacji z tego 
środowiska (jeśli uruchomiony jest tryb 
rozszerzony). Za wykorzystaniem DiskC- 
lonera przemawia również jego prosto- 


ta oraz szybkość obsługi = nie trzeba za- 
wracać sobie głowy zbędnymi dyrdy- 
małami i wyszukanymi opcjami. zachę- 
cam do zawarcia z nim bliższej znajo- 
mości, te niewiele ponad 100 kB warte 
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Chyba każdy z nas będąc małym 
dzieckiem uwielbiał rysować. Z pewno- 
ścią malowanie na kartce papieru 
(ścianie, chodniku — niepotrzetne skre- 
ślić) jest nadal ulubioną zabawą malu- 
chów. Oczywiście, nie każdy rodzi się 
z talentem plastycznym Rembrandta 
czy Man Gogh'a, ale nic nie stoi na prze- 
szkodzie, by tworzyć własne rysunki 
na kartce z bloku lub też skorzystać, 
jak zawsze, z pomocy naszego kompu- 
tera. A jeśli w grę wchodzi tandem: kil- 
kuletni bąbel + komputer, to wynikiem 
może być tylko Young Picasso, program 


stworzony z myślą o najmłodszych użyt- 
kownikach komputera. 

Po uruchomieniu zobaczymy ekran 
podzielony na dwie części: na dolnej 
możemy rysować, natomiast u góry 
znajduje się pasek z wszystkimi funkcja- 
mi dostępnymi w programie. Polecenia 
widoczne w menu są bardzo duże i czy- 
telne. Nie jest to imponująca kolekcja 
funkcji, ale należy pamiętać do kogo 
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Jest ten program adresowany. kilkuletnie 
dziecko powinno czuć się usatysfakcjo- 
nowane dostępnymi możliwościami. Pro- 
gram oferuje możliwość zmiany koloru 
na inny poprzez kliknięcie na interesują- 
cym nas kolorze - Young Picasso dyspo- 
nuje lóstopniową skalą barw. Pozostałe 
opcje to rysowanie: „z ręki”, prostych, 
okręgów | czworokątów (dwie ostatnie 
figury możemy narysować wypełnione). 
Symbol pędzla oznacza wy 

pełnianie tła. Bardzo przydaft- 
na jest opcja OOO00OPS. Po- 
zwala ona na cofnięcie ostat- 
niej wykonanej czynności. 
Jak zawsze SAVE służy do zapi 

sania danego dzieła na dysku 
w specjalnym formacie pro- 
gramu (*.yp). GET z kolei to za- 
ładowanie istniejącego rysun- 
ku. Kledy chcemy zacząć wy- 
konywać nowy rysunek, przy” 
chodzi z pomocą czyszczący 
ekran rozkaz NEW. Rysunek 
drzwi, jak łatwo się domyślić, 
to opuszczenie programu i wyj- 
ście do DOS-a. Natomiast iko- 
na z dwoma strzałkami pozwa- 
la na przeniesienie belki narzę 

dziowej na dół ekranu, powtór- 
ne jej użycie przywraca stan 
początkowy. Jeżeli pragniemy 
zobaczyć całość obrazka na- 
leży kliknąć na ikonę z zieloną 
kropką. W tym momencie zni- 
ka belka narzędziowa oraz kur- 
sor myszki. Powtórne kliknięcie 
myszką to powrót do trybu ry- 
sowania. 

Program Young Picasso 
jest dostarczany na piętnasto- 
dniowy okres próbny. Po rejestracji 
otrzymamy najnowszą wersję programu 
z możliwością zapamiętywania wykona- 
nych rysunków w formatach *.bmp 
oraz *.pcx. Dodatkowo dostaniemy też 
tzw. Bonus Program. 

Na zakończenie warto napisać, iż au- 
tor zrealizował swój cel, czyli stworzyłład- 
ny oraz bardzo łatwy w obsłudze pro- 
gram graficzny. Powyższe zalety, a 
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także bardzo mała objętość, czynią go 
interesującą pozycją. Z przekonaniem 
stwierdzam, że każde małe dziecko bę- 
dzie miało z nim mnóstwo zabawy I prze- 
żyje chwile fascynacji. 

Mud 


Young Picasso 1.5a 


Środowisko: DOS 
Autor: BLUEVIEW SOFTWARE 
Zalecenia konfiguracji: 

VGA, mysz 
Opłata rejestracyjna: 20 CAN$ 
Numer dysku: 5/9 
Po spakowaniu: 43 kB (zip) 
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— opowieści ciąg dalszy 


witajcie ponownie w krainie obraz- 
ków! Poprzednim razem bawiliśmy się 
tym wszystkim, co mamy ukryte 
w menu. Dziś nadszedł właściwy mo- 
ment na omówienie tego. co tak wszy- 
scy lubimy w Windows, czyli szybkiego 
dostępu przez belki narzędziowe 

Paint Shop Pro 3.0 oferuje nam 
aż trzy grupy ikon. Grupę pierwszą sta- 
nowi belka, którą określimy sobie jako 
główną. 





Trzy pierwsze Ikony są standardo- 
we dla wszystkich aplikccji Windows 
- NOWY OBRAZ, OTWÓRZ I ZAPISZ. Z 
ciekawostek jest chyba tylko to, że 
przy otwieraniu nowego obrazka 
od razu określamy jego wielkość I ilość 
kolorów, za co PSP z wdzięczności in- 
formuje nas o Ilości bajtów potrzeb- 
nej na takie dzieło. Otwarcie istnieją- 
cego obrazu pozwala ra uzyskanie 
o nim informacji (INFORMATION) czyli 
danych na temat wielkości, standar- 
du itd. Mamy stąd tekże dostęp do 
Browsera. Zapisanie obrazka jest do- 
stępne po dokonaniu w nim jakichś 
zmian. 

Kolejna ikona to mały rysunek ska- 
nera ręcznego. Posiadanie takowego 
pozwala na korzystanie z dobro- 
dziejstw szybkiego zbierania danych. 
Wymogiem działania jest stan- 
dard TWAIN (wszystko o tym standar- 
dzie znajdziecie w CHIP-ie nr 7/95). 
Oczekuję na opis działania omawia- 
nej opcji od szczęśliwych posiadaczy 
w/w urządzenia. Kolejna Ikona to zna- 
na wszystkim drukaren<a. PSP pozwa- 
la nam na ustalenie marginesów, roz- 
dzielczości wydruku, ułożenia na stro- 





nie, itp. Ostatnia ikona w tej grupie 
pozwala na dostęp do opcji BATCH 
CONVERSION (patrz część I artykułu 
— PC Shareware nr 3/95) 

Kolejną grupę tworzą ikony edycyj- 
ne, tzn. (od lewej): COFNIJ, WYTNIJ, 
KOPIUJ i WKLEJ. Komentarz - myślę — 
zbędny (pamiętajcie o zaznaczeniu 
obszaru), gdyż działanie jest takie 
samo, jak przy wywałaniu z menu. Na- 
stępne dwie ikony mają za zadanie 





pokazać obrazek na całym ekranie 


(powrót po kliku myszą) I sprowadzić 
obrazek do jego normalnych wymia- 
rów (po zastosowaniu ZOOM). 

Dwie ostatnie ikony służą do szyb- 
kiego wywołania Pomocy. Pierwsza 
powoduje zmianę wskaźnika na znak 
zapytania. Kliknięcie na dowolny 
obiekt wywołuje pomoc konte- 
kstową. Druga ikona wywoluje listę 
dostępnych w pomocy informacji. 

Na, a grupa przedostatnia? Czte- 
ry ikony służą do wywoływania po- 
zostałych okienek-belek. Pierwsza z 
nich wywałuje histogram - jest to 
taki sprytny wykresik, który pokazu- 
je nam, jaka jest ilość poszczegól- 
nych kolorów. Przydaje się to, jeśli 
chcemy utworzyć np. obrazek w 
określonej tonacji barwnej. Druga 
wywołuje belkę SELECT, z której wy- 
bieramy sobie rodzaj działania 
wskaźnika, trzecia — belkę z narzę- 
dziami graficznymi (PAINT), a czwar- 
ta = okno informacyjne. Treść tego 
okna jest zależna od tego, jakie 
mamy aktualnie wybrane narzę- 
dzie. Przeważnie jest to skala po- 
większenia, ale może to być okien- 








ko zawierające parametry narzędzia, 
np. rozmiar i moduł kreski. Zwróćcie 
uwagę na ciekawą własność wszyst- 
kich tych oklen — nie są one ograni- 
czone przez rozmiar okna PSP, lecz 
żyją własnym życiem. Pozwala to na 
ładną organizację ekranu w czasie 
pracy. 

zbadajmy działanie obu belek. 

Na belce SELECT mamy dostępne 


następujące opcje: 
aj o | 
ł R? k'4 


ARROW - wskaźnik standardowy, 
kasuje wszystkie pozostałe selekcje, 
stosowany do wskazywania elemen- 
tów i wybierania opcji z menu (choć 
Inne też to potrafiq); 

EYEDROPPER — doskonałe narzędzie 


dla posiadaczy niekolorowych moni- _ 


torów, Pokazuje nam w okienku ko- 
lorów, jaki jest kolor 
wskazywanego piksla, 
co pozwala na dopa- 
sowanie kolorystyczne 
własnych wstawek 
do gotowych obraz- 
ków. Jednocześnie w li- 
nii statusowej podawa- 
ne są składowe RGB 
danego koloru; 

MAGNIFIER — czyli lu- 
pa. umożliwiająca 
zmianę o jeden krok 
powiększenia (lewy kla- 
wisz myszy to powięk- 
szanie, prawy — zmniej- 
szanie); 

IMAGE MOVER - jeśli 
obrazek nie mieści się 
na ekranie, przy pomo- 
cy łapki możemy go so- 
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bie przesuwać na boki | w pionie tak, 
aby ukazały się niewidoczne frag- 
menty: 

RECTANGULAR SELECTION i OVAL SE- 
LECTION - pozwalają na wybranie ob- 
szaru w kształcie prostokąta lub owa- 
lu, co pozwala na jego kopiowanie, 
zapisanie itd.; 

SELECTION ADJUSTER — dzięki 
niemu możemy zmieniać roz- 
miary zakreślonego obszaru 
lub jego położenie; 

CLONE AREA — "generator 
stempelków”, tzn. zaznaczony 
obszar można kopiować do- 
wolną ilość razy jak stemplem 
(wygodniejsza wersja to CO- 
PY>PASTE); 

LASSO - możemy sobie za- 
znaczać nie tylko prostokąty 
jowale, ale także dowolny 
kształt; wyobraźcie sobie zajęcie 
z szefem, którego już nie lubicie 
- klik klik | szefa nie ma (albo się 
zamazał rozpylaczem); 

MAGIC WAND — różdźżka ma- 
giczna, dzięki której zaznaczenie 
obszaru następuje automatycz- 
nie do najbliższych krawędzi; 

OKNO KOLORÓW - dostępre 
są dwa kolory (pierwszego pla- 
nu i tła) — podwójny klik otwiera 
okno wyboru koloru z palety lub 
obszaru barwnego, podwójne 
kliknięcie w R powoduje zamia- 
nę koloru tła I pierwszego planu 
(to może być dobre do roble- 
nia własnych wstawek na już ist- 
niejącym obrazie, bo nasze popraw- 
ki będą negatywem): 

Drugą belkę narzędziową stano- 
wią różne typy narzędzi graficznych: 

STANDART BRUSH - typowy pędze- 
lek (możemy sterować jego wielko- 
ścią i wzorcem): 

CLONE BRUSH - specjalny pędzel 
do częściowego koplowaniu obsza- 
ru - prawym klawiszem zaznaczamy 
punkt startowy, następnie ustawiamy 





wskaźnik w wybranym miejscu i naci- 
skamy lewy klawisz, a celownik po- 
kazuje nam ruch pędzla, którego skut- 
klem jest przenoszenie obrazu z ce- 
lownika na obszar aktualnie wskazy- 
wany przez wskaźnik; 

USER DEFINED BRUSH - pędzel 
podobny do zwykłego, ale można 
w nim kreślić reakcję na ruch 
myszy, np. gęstość śladu 
w zależności od prędkości 
przesuwu; 

PUSH BRUSH - podobnie 
jak CLONE - służy modyfika- 
cji już istniejącego obszaru 
powodując przesuwanie pl- 
ksli w kierunku ruchu (tak, jak 
przesuwanie śniegu łopatą 
po ulicy); 

AIRBRUSH i FLOOD FILL — 
spray | wypełniacz obszarów 
(standardowe jak na pro- 
gram graficzny, ale o dużej 

swobodzie zmiany gęstości i 
4 innych parametrów); 

PEN, COLOR PENCIL, CO- 
LOR MARKER, CRAYON, CO- 
LOR CHALK, COLOR CHAR- 
COAL - czyli ołówek, kredka, 
marker. kredka świecowa, 
kreda kolorowa, węgiel — ze- 
sław pisaków o różnych fak- 
turach, zbliżonych do natu- 
ralnych faktur uzyskiwanych 
na papierze. 

COLOR REPLACER — poz- 
wala na usuwanie z danego 
obszaru wybranego koloru; 

UNDO BRUSH - nie spotykane 
gdzie indziej narzędzie, pozwalające 
na usuwanie skutków ostatnich ope- 
racji tylko na obszarze, po którym 
porusza się wskaźnik (idealne do two- 
rzenia obrazków typu collage); 

APPLY TEXT — pozwala na wstawia- 
nie tekstu w pionie, poziomie, wy- 
pranqą czcionką, z efektami specjal- 
nymi: ciekawe jest to, że tekstu 
nie wpisuje się bezpośrednio na obra- 


zek, lecz w specjalnej linii tekstowej; 

LINE, RECTANGLE, FILLED RECTAN- 
GLE, OVAL, FILLED OVAL - linia, prosto- 
kąt, wypełniony prostokąt, owal, wy- 
pełniony owal - bez komentarza; 

SMOOTH i SHARPEN — kolejne orygi- 
nalne narzędzia (działające tylko w try- 
bie 16 mln kolorów), dzięki którym mo- 
żemy wygładzać/rozmywać krawę- 
dzie lub je wyostrzać; działanie ogra- 
nicza się tylko do obszaru o wielkości 
określonej szerokością pędzla (cieka- 
we jest to, że ta sama krawędź roz- 
myta, a później wyostrzona, nie wy- 
gląda tak samo). 

I to są już wszystkie narzędzia do- 
stępne w tej wersji programu, W zasa- 
dzie jest ich nieograniczona ilość dzię- 
ki szerokiemu zakresowi modyfikacji, ja- 
kie możemy wprowadzać do każde- 
go z nich. Ja jestem zafascynowany 
tym programem. Prosta, bardziej 
przyjazna obsługa (w porównaniu 
z pakietami profesjonalnymi) i o wiele 
krótszy czas nauki, a z drugiej strony 
szerokie możliwości pozwalają wróżyć 
mu piękną przyszłość. Osobiście do- 
dałbym w następnej wersji w zasadzie 
tylko dwie opcje: zestaw gotowych 
symboli i możliwość budowania krzy- 
wych Beziera. Poza tym nie mam 
absolutnie żadnych zastrzeżeń. 
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Paint Shop Pro 3.0 


Środowisko: Windows Ż7 
Autor: JASC Inc 
Zalecenia konfiguracji: — 
Windows 3.1,VGA, 
im więcej pamięc tym lepiej 
Numer dysku: 5/ 10 "M 
Po spakowaniu: 1440kB 
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Mały czarodziej 
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skromne um A prowa wych po nowy rodzaj strzałów) oraz 
dzimy krucjatę, od której] po-  dostworów, które mamy wyłapać. Pa- 
wodzenia zależy nasza przy- miętajmy jednak, że trafny strzał to tyl- 
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| nformacji technicz- konamy., odesłać ją do klatki (przytrzy- 
nych na temat gry. manie kursora ze strzałką w dół). Dany 
Po pierwszym urucho- poziom gry zaliczymy, gdy wszystkie 
mieniu należy skonfi- — stwory zostaną umieszczone za kratkami 
gurować program Na zakończenie kilka uwag. Prezen- 
odpowiednio do po- towana państwu wersja MAGIC BOY'a 
ME siadanego sprzętu _niejestklasycznym programem sharewa- 
(wszystkie dane 700 re, tzn. nie posiada możliwości rejestra 
ciegra-  sywane są w pliku magice cji. Jest to wersja rozpowszechniana 
Istnieją  Pozakończeniu tej operacji nac y przez producenta jako tzw. „grające 
ada: gier na a wsze ma- ENTER i pojawia się płansza nio wc. Na- demo”. Jeżeli program się £ podoba, nale- 
ciskamy SPACE BAR i przeci! yvdo - żyszukać wersji komercyjnej w sklepach 
adliincjo menu, w którym zobaczymy Niestety, z tego co wiem, w Polsce nikt 
— ONE PLAYER GAME (możliwe jest nie sprzedaje „Magicznego chłopca” 
włączenie gry dla dwóch osób), A szkoda 
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w każdej tego typu grze jest podat bny — MUSIC ON/OFF (włączenie/wyłą- (jur) 
(skakać. zbierać różnego u czenie muzyki) 
przedmioty, unikać pułap bll- — SOUND EFFECTS ON/OFF (włącze- 








skich spotkań z wrogimi istotc o każ- nie/wyłączenie efektów specjal- 
de nowe tego typu dzieło pro: gramistów nych), Magic Boy 
cieszy się dużym wzięciem. Nie będę START GAME (rozpoczęcie gry) 
am z przyjemrością sięgam EXIT THIS SCREEN (powrót do plan Środowisko: DOS 
zaju KowaNE ( ( szy początkowej). 
samym MAGIC BOY” u, Wszelkich zmian w tym menu doko- Autor: Blue Turtle 8. John Dale 
emu poświęcor w jest niniejszy arty- — nujemy przy pomocy kursorów i klawi- Zalecenia konfiguracji: 
kuł, a który polecam szczegćlnie mło- sza SPACE BAR. Jeżeli do zabawy wy- 
dym adeptom korzystujemy klawiaturę, używamy kur- EGA,VGA 
Jako stawiający Cze sorów do kierowania naszym bohate- _ Opłata rejestracyjna: brak 
księżnik Sróówówi my deh wy voełnienia rem, natomiast klawisza SPACE BAR 
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Ostatnio w świecie informatyk: bar- 
dzo popularne stało się słowo obiakt. 
Mamy programowanie obiextowe., osa- 
dzanie obiektów, czy nawet myślenie 
obiektowe. Z pojęciem tym na pewno 


spotkały się osoby, które zajmuja się pro- HAR 


gramowaniem w takich językach 
jak C++ czy Poscal, nie mówiąc o 
w pełni obiektowym Ś$mall Talk. Bez do- 


kładnego wnikania w problematykę Ii 
obiektów można powiedzieć o nich, M 


że są to takie sprytne dane (cckolwiek 
by ten termin oznaczał), które same 
wledzą, co mają ze sobą zrobić, Inaczej 
mówiąc, jeśli mamy zapisane jakleś do- 
wolne informacje, to nie musimy pamię- 
tać, w jaki sposób należy je obsługiwać, 
Jaki jest ich format zapisu itd, O tym, jak 
to zrobić, najlepiej wiedzą same dane. 
Wszystko, co jest ich cechą charaktery- 








we hope you enjoy 
For a limited time, you can purchase Object 

Organizer forthe special introductory pnce of 
$49. you would like to order Object Organizer, 
plaase see the file "ORDER.TXT" or call us 



















(2) Object Organizer 1.0 
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dows programu objorg.exe, zostaje 
otwarte nowe okno podzielone na trzy 
części. W pierwszej znajduje się drzewo 


4 katalogów - jest to coś podobnego 


do drzewa katalogów stosowanego 
standardowo do zapisu plików. Każdy 
poziom tego drzewa (w programie na- 
zywany folder) może zawierać dalsze 
podpoziomy, ale oczywiście zamiast 
plików znajdują się w nich poszczegó|- 
ne obiekty. 

Należy wspomnieć, że drzewo obiek- 
tów nie ma swojego odpowiednika 
w katalogach na dysku. Dlatego po za- 
kończeniu pracy w Object Organizerze 
nie znajdziemy na dysku nic, co by przy- 
pominało wyżej wspomniane katalogi. 
Dostęp do nich jest możliwy tylko z po- 
ziomu tego programu. Oczywiście, 
w niczym nie ogranicza to jego zasto- 








MYŚLENIE OBIEKTOWE 





styczną, zostało im przypisane w trakcie 
tworzenia. Użytkownik daje im tylko sy- 
gnał, że chce, aby z obiektem coś się 
stało. Takie „dane” to dla programistów 
zmienne w ujęciu obiektowym, nato- 
miast dla użytkowników środowiska Win- 
dows sq to, ogólnie mówiąc, dokumen- 


Cechą charakterystyczną dle każde- 
go dokumentu jest posiadan'e swojego 
własnego twórcy, czyli aplikacji, która 
pozwala na jego odczytanie, oglądanie 
iedytowanie, oraz oczywiście tworzenie 
nowych o tych samych własnościach. 
Jeśli wskażemy systemowi jakiś doku- 
ment-oblekt z zamiarem edycji, to system 
sam będzie wiedział, co ma zrobić (np. 
otworzyć odpowiednią aplikccję i wczy- 
tać dokument). My nie musimy parrię- 
tać. z jaką aplikacją dokument ten jast 
skojarzony. Takie podejście do obróski 
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informacji jest bardzo naturalne. Każdy 
użytkownik komputera wykonuje opisa- 
ne wyżej czynności na co dzień nie zda- 
jąc sobie sprawy, że myśli w sposób 
obiektowy. Znajduje plik z zapisanymi da- 
nymi. na podstawie jego nazwy rozpo- 
znaje typ danych i wie, jaki program 
należy uruchomić dla ich przywołania. 
Proszę zwrócić również uwagę, że 
w tym samym momencie mamy do czy- 
nienia z dwoma, zupełnie różnymi 
w sensie logicznym, plikami. Jedne prze- 
chowują dane, drugie natomiast odpo- 
wiadają za ich obsługę. Co najgorsze, 
to my musimy wiedzieć, które są który- 
ml. Posługując się obiektami możemy 
całkowicie zapomnieć o programach. 
Jedyne, co jest nam wtedy potrzebne, 
to zarządca, który pozwalałby na ich 
przeglądanie, kopiowanie, edytowanie 
i inne standardowe czynności. W środo- 
wisku Windows, pomimo że pojęcie 
obiektu zostało wprowadzone, nie ma 


sowania -— gdy potrzebujemy zapisać 
dany obiekt w postaci pliku, to oczywi- 
ście możemy to zrobić wykonując odpo- 
wiedni eksport do pliku za pomocą 
schowka. 

Nazwy własne obiektów wyświetlane 
sq w drugiej części okna (analogicznie 
jak w Menedżerze Plików, czy Norton 
Commanderze — z tym, że zamiast poję- 
cia plik występuje obiekń). W trzeciej czę- 
ści jest wyświetlany zaznaczony obiekt, 
bądź wszystkie obiekty znajdujące się na 
danym poziomie drzewa, gdy poziom 
ten jest zaznaczony. Wielkości poszcze- 
gólnych obszarów oraz ich położenie 
względem okna można dowolnie zmie- 
niać za pomocą przesuwalnych belek. 
Belki te rozgraniczają poszczególne ob- 
szary okna. 

Dla użytkowników poczty elektronicz- 
nej zostały wprowadzone polecenia 


takiego menedżera obiektów. Stworzo- BABEL 


no Menedżera Plików (z punktu widze 
nia obiektowego jest on archaizmem 
dla ludzi przyzwyczajonych do opero- 
wania plikami), Menedżera Programów 
(pewnego rodzaju przełom w podejściu 
do komputera), natomiast obiekty zo- 
stały wyraźnie zdyskryminowane. Tę lukę 


postanowiła zapełnić firma Object Pro- | 


ducetivity, Inc. swoim nowym progra- 





wysyłania poczty z utworzonymi obiek- 
tami (Send Mail). W bardzo prosty spo- 
sób można przekazać komuś obrazek 
z dołączonym dźwiękiem, czy Inne 
obiekty umieszczone w folderze. Oczy- 
wiście, gdy nie jest zainsta owcne opro- 
gramowanie obsługujące pocztę elek- 
troniczną, to wymienione polecenia 
nie będą widoczne. 

Przenoszenie | kopiowanie obiektów 
pomiędzy folderami jest bardzo proste 
dzięki mechanizmowi Drag and Drop 
(przeciąganie elementów za pomocą 
myszki). Jednak nie jest możliwe prze- 
niesienie obiektu do otwartej aplikacji 
poza Object Organizerem. Takiego 
przeniesienia należy dokonywać tylko 
poprzez schowek (skopiować obiekt 
do schowka, następnie otworzyć apli- 
kację, która obsługuje ten obiekt, wkle- 
ić go ze schowka | zapisać w postaci 
pliku za pomocą standardowego po- 
lecenia Save). 

Myślę, że pełnię zalet Object Orga- 
nizera można dostrzec dopiero przy pra- 
cy zespołowej. Kiedy kilka osób pracu- 
je nad jakimś projektem, bardzo waż- 
ny jest odpowiedni podział zadań i do- 
stęp do danych uaktualnianych na bie- 
żąco. Dzięki możliwości wykonywania 
połączeń pomiędzy ob ektami. po- 
szczególne osoby pracujące nad skła- 
dowymi obiektami projektu maja do- 
stęp do wyników pracy innych wyko- 
nawców, a osoba nadzor.jąca projekt 
może cały czas kontrolować rozwój 
prac. 

Obiektowe podejście może z pozo- 
ru wydawać się wielu użytkownikom tyl- 
ko niepotrzebną komplikacjąq. Jednak 
systemy operacyjne przyszłych kompu- 
terów będą najprawdopodobniej opar- 
te włośnie na rozumowaniu obiekto- 
wym. Niestety, przedstawiony program 
nie reprezentuje najlepiej tego podej- 
ścia, a jak na polskie warunki jego cena 
jest bardzo wysoka (495). 

Olo 


Object Organizer 


Środowisko: Windows 

Autor: Object Productivity, Nic 
Zalecenia konfiguracji: brak 
Opłata rejestracyjna: 49 $ 
Numer dysku: 5/13 

Po spakowaniu: 264 kB (arj) 
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Od wielu lat użytkowni- 
cy PC-tów mają do dyspo- 
zycji twarde dyski o bardzo dużej po- 
jemności. Komputer z HD poniżej 200 MB 
jest już rzadko spotykany. Co za tym 
idzie, ilość programów, z których korzy- 
stamy, rośnie bardzo szybko. W związku 
z tym pojawia się problem, w jaki spo- 
sób zapamiętać lokalizację programów 
i sposób ich uruchamiania. Problemy 
są szczególnie zauważalne, gdy z kom- 
putera korzysta więcej osób lub gdy za- 
leży nam na szybkim uruchamianiu róż- 
nych programów, np. podczas pracy 
w biurze. $posobem na rozwiązanie 
tych trudności jest skorzystanie z progra- 
mu Fastmenu Gold. Jest to bardzo pro- 
sty w obsłudze zarządca aplikacji. Uru- 
chomienie dowolnego programu zosta- 
ło sprowadzone do wybrania jego na- 
zwy z listy, Odbywa się to poprzez naci- 
śniecie tylko dwóch klawiszy. Programy 
mogą być podzielone na 40 kategorii, 
zwanych folderami (np. programy na- 
rzędziowe, edytory, bazy danych itp.). 
po 20 programów w każdej. Na urucho- 
mienie każdej aplikacji można założyć 
osobne hasło, chroniąc w ten sposób 
szczególne programy przed niepowo- 
łanymi osobami. Dodane zostały wszy- 
stkie najpopularniejsze podręczne na- 
rzędzia, takie jak jedenasto-pozycyjny 
kalkulator, podręczna książka telefonicz- 
na z dlalerem, edytor tekstowy, kalen- 
darz wraz z notatnikiem. Możemy zadać 
wykonanie dowolnej aplikacji w okre- 
ślonym czasie dnia, tygodnia, miesiąca 
czy roku. 

Program może działać na każdym 
komputerze klasy IBM PC/XT/AT z 640kB 
pamięci, dyskiem twardym i kartą gra- 
ficzną VGA oraz DOS$-em 2.2 lub wy- 
ższyrm. Fastmenu Gold działa w trybie 
graficznym. Ma bardzo estetyczny wy- 
gląd, a wszystkie przyciski dla myszy 
są duże | czytelne. 

Zaletą systemu DOS jest prostota je- 
go obsługi. Z drugiej strony system ten 
jest zupełnie nieodpomy na włamanie 
osób niepożądanych. Z tego powodu 
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nie jest możliwy do profesjonalnego za- 
stosowania. W programie Fastmenu 
God zbudowano namiastkę ochrony 
danych. Ochrona nie jest zbyt skutecz- 
na, ponieważ bez ingerencji w sam sy- 
stem DOS trudno ją zapewnić, jednak 
pozwala odstraszyć np. sprzątaczkę za- 
glodającą do naszego komputera 
podczas zamiatania biura. 

Każdy użytkownik może być zareje- 
strowany wraz ze swoim hasłem — wte- 
dy zawsze po uruchomieniu programu 
orcz wyłączaniu wygaszacza ekranu zo- 
staniemy zapytani o hasło. Wszystkie na- 
sze poczynania mogą być rejestrowa- 
ne w odpowiednim pliku tekstowym, co 
umożliwia administratorowi komputera 
sprawdzenie kto, kiedy | co nabroilł. 
Osobne hasło nałożone jest na wejście 
do setup'u (gdzie rejestrowani są użyt- 
kownicy, ustawiane wszystkie hasła 
i inne ustawienia systemu) oraz na wyj- 
ście z programu. Jest to bardzo ważne, 
ponieważ, jeśli można by wyjść z Fast- 
menu Gold lub wejść do setup u, 
to cała zabawa w ochronę danych 
nie miała by sensu. 

Po uruchomieniu programu na ekra- 
nie pokażą się dwa okienka. Na lewym 
wicoczne są przyciski odpowiadające 
fun«cjom przypisanym do klawiszy funk- 
cyjnych F1 do F9, przycisk ustawień SE- 
TUF oraz wyjścia z programu EXIT. W pra- 
wym górnym rogu znajduje się przycisk 
TAE odpowiadający za szybkie włącze- 
nie wygaszacza ekranu. Powrót do sta- 
nu pierwotnego odbywa się przez na- 
ciśniecie dowolnego klawisza i poda- 
nie hasła użytkownika (gdy takowe 
jest założone). Klawiszom funkcyjnym 
przypisane są następujące polecenia: 

F2 - CALENDAR/NOTEPAD, 

F3 —- PHONEBOOK)/DIALER, 

F4 — SYSTEM UTILITIES. 

F5 - DOS/DISK UTILITIES, 

Fó — DIGIT CALCULATOR, 

F7 — FAX/TEXT FILE EDITOR, 

F8 - EXIT (wywołanie DOSa bez za- 
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kończenia pracy programu). 

Po prawej stronie ekranu widoczna 
jest lista kategorii. Standardowe znajdu- 
je się tam kilka tytułów. Możemy zmienić 
ich nazwy przez otworzenie — raciśnie- 
cie klawisza wyświetlanego po lewej stro- 
nie jego nazwy - odpowiedniego folde- 
ru, a następnie wybranie przycisku EDIT 
FOLDER w lewym oknie (klawisz Z) i wy- 
branie polecenia CHANGE/EDIT THE TITLE 
TO THIS FOLDER (klawisz D), Gdy chcemy 
stworzyć nowy folder, wystarczy nacisnąć 
klawisz przy pustym tytule. 

Dodawanie aplikacji do zrobionego 
folderu przebiega w sposób analogicz- 
ny. Na początku wszystkie pozycje 
są puste. Wybranie jednej z nich spo- 
wocduje wyświetlenie okna dialogowe- 
go do podania wszystkich informacji 
o zapisywanym programie. Musimy po- 
dać jego tytuł (ten, który będzie wyświe- 
tlany w liście aplikacji), dysk i katalog, 
w którym jest umieszczony, nazwę pro- 
gramu uruchomieniowego oraz odpo- 
wiedzieć na pytania, czy ma być zało- 
żone hasło na uruchomienie aplikacji. 
czy ma być ona uruchomiona w trybie 
fast load oraz czy będą przekazywane 
jakieś parametry do programu urucho- 
mieniowego. Dalej możemy określić, 
czy chcemy, by przed i po uruchomie- 
niu programu były wykonywane auto- 
matycznie jakleś inne programy. Nale- 
ży wtedy podać ich nazwy wraz 
ze ścieżką dostępu. 

Gdy chcemy ponownie obejrzeć li- 
stę kategorii, należy nacisnąć srzycisk 
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TITLES w lewym oknie. 

Pod przyclskiem 
SETUP kryją się wszyst 
kie ustawienia łego 
programu. Tutaj 
nadaje się hasła, reje- 
struje użytkowników, 
podaje parametry 
programu, ogląda 
pilki z informacjami o 
poczynaniach wszyst- 
kich użytkowników 
oraz ustawia wykony- 
wanie programów 
w określonym czasie. 
Bardzo ważne jest, 
by nie zapomnieć 
ustawić hasło na wej- 
ście do setup'u, ponieważ każda inna 
osoba mogła by ingerować w pracę 
komputera. 

Kalendarz jest zbliżony wyglądem 
do standardowego kalendarza ścien- 
nego. Wyświetlone są przyciski symboli- 
zujące wszystkie dni w miesiącu z zazna- 
czeniem obecnego na czerwony kolor. 
Dodano przyciski do szybkiego przeglą- 
dania innych miesięcy czy lat. 

Książka telefoniczna wraz z dialerem 
jest bardzo rozbudowana. W swojej kar- 
totece możemy zapisać standardowe 
dane personalne, takie jak imię, nazwi- 
sko, adres, numer telefonu. Możemy wy- 
szukiwać zapisane osoby przez poda- 
nie odpowiedniego klucza. 

SYSTEM UTILITIES oferują takie możli- 
wości, jak ustawienie systemowego 

ep="zgi] czasu i daty, czułości my- 
szy i klawiatury, plików 
aufoexec.bat i config.sys 
przez wybranie ze zbioru pli- 
ków (lub napisanie nowe- 
go zbioru) oraz udostępnia 
informacje o systemie. 

DOS/DISK UTILITIES zawie- 
ra wszystkie podstawowe 
narzędzia do obsługi dysku: 
formatowanie i kopiowanie 
dyskietek, tworzenie dyskle- 
tek systemowych, operacje 
na zbiorach (kopiowanie, 
kasowanie, uruchamianie, 
zmionę nazwy |inne), wy- 
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szukiwanie tekstu w plikach. Niestety, for- 
matowanie dyskietek odbywa się przez 
wywołanie polecenia format z systemu 
DO$, natomiast kopiowanie dyskietek 
jest bardzo walne, ponieważ odbywa się 
przez przenoszenie zbiorów na dysk twar- 
dy, a następnie na dyskietkę docelową. 
Edytor tekstowy nie posiada wielu 
możliwości, jednak jest bardzo prosty 
w obsłudze. Po naciśnięciu klawisza F1 
pojawia się krótkie menu z wyszczegól- 
nionymi poleceniami. 
Niewątpliwie Fastmenu Gold nie jest 
w pełni dopracowane. Wiele narzędzi 
wymaga poprawy efektywności działa- 
nia. Jednak dla wielu osób może się o- 
kazać bardzo pożyteczne ze względu 
na prostotę obsługi oraz system ochro- 
ny danych. 
Mescalito 


Fastmenu Gold 6.0.0 


Środowisko: DOS 
Autor: Jack W Hildenbrand 
Zalecenia konfiguracji:HDD,VGA 
Opłata rejestracyjna: 60$ 

+15$ (opłata pocztowa) 
Numer dysku: 5/14 
Po spakowaniu: 370 kB (zip) 
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ram Fractint 19.2 oferuje użytkownikowi 
kompitera dotychczas niedostępny dla niego po- 
smok świata wyższych abstrakcji. Konkretnie zaś 
chodzi o fraktale - twory geometryczne, które, mi- 
mo że są opisane prostymi wzorami re- 
kurencyjnymi, dają niesamowite, oszałamiające 
izualne. Jak z0omocne sq owe fraktale 
orzeniu grafiki komputerowej niech świadczy 
t. że dzisiaj prawie każdy symulator lotu posła- 
da w swoim rdzeniu algorytmy na niech właśnie 
opartg (np. Maximum Overkill). Ostatnio fraktale 
ca się również do profesjonalnych progra- 
raficznych, gdzie za ich pomocą można 
osiągnąć wlele nietuzinkowych efektów specjal- 
nych (retusze zajęć, filtry graficzne itp.). 
Frattint daje nam możliwość odkrywania świa- 
ali w sposób całkowicie dowolny, zależny 
od nogzej kreatywności, gustu czy ogólnego zo- 
rientowania artystycznego. Jako program jest nie- 
doścignionym majstersztykiem. Pracowało nad 
nim wielu uzdolnionych programistów, zazwyczaj 
w imię przysztej sławy, jest on więc rozprowadza 
asadach freaware. znaczy to mniej więcej 
jest całkowicie wolny od wszelkich opłat 
rejestgtacyjnych. Do dość obszernego pakietu 
producenci z grupy Stone Soup dołączają wyczer- 
pującą instrukcję obsługi oraz wprowadzenie w 
matematykę fraktalną (dodam, że o wiele cie- 
kawszą od tej, którą karmią w szkole), Na pozlo- 
mie pędstawowym znajomość jej nie jest niezbęd- 
na, cfioć polecana. Zainteresowanych na po- 
ważnie tą tematyką k eruję do przystępnie napi- 
żki pt„Czy bóg gra w kości?”. 
uruchomieniu programu ukaże się ekran 
ziękowaniami dla współtwórców programu. 
Stąd możemy uruchomić hyper-tekstowy Help 
(+ Instrukcję obsługi, o <tórej wspomniałem wcześ- 
i aciśnij Enter aby dostać się na ekran głów- 
ramu. Zobaczysz dużo niewiele mówią- 
cych ópcji. Kurs podstawcwy zaczniemy od wy 
generowania najprostszego fraktala: zbioru Man- 

































wyboru, Twolm zdaniem, najwłaściwszej, pamię- 
tając [ównocześnie c ograniczeniach swojego 


yślny przy starcie). Powiesz — nic wielkie- 
mi powód do zachwytu. Nic bardziej myl- 
nego.4|Po pierwsze, jeśli chodzi o wielkość — frak- 
tale są nieskończenie duże. To znaczy, że gdybyś 
przyłożył dostatecznie silnq lupę do monitora, zo- 
baczyłbyś wewnątrz zupełnie inny świat, wygene- 
wany oczywiście na bazie fraktala Mandelbro- 
ta. Wstrzymaj się, jeśli wyrywasz już do sklepu op- 
go - programiści pomyśleli o wyposażeniu 
racfińta w komputerową lupę. Tu zaczyna się naj- 
lepsza, moim zdaniem, częsć zabawy z fraktala- 
mi. Do tego będzie cl jednak potrzebna mysz (mo- 
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wiszologią opisaną w -Helple), 


1arysowaniu się fraktala, co zostanie _ nagr 


oznajmione użytkownikowi przez PC $pe- 
akera, naciśnij lewy klawisz myszki, Poja- 
się obwiedzlone przerywaną linią 
okno. Możesz za jego pomocą wybrać 
dowolny fragment ekranu, a rastępnie 
go powiększyć. Trzymając lewy klawisz 
naciśnięty, przesuwaj myszką w górę 
lub na dół w celu zmiany rozmiarów 
okna. Prawy klawisz | ruch w poziomie 
spowodują obrót okna o pewien kąt 
w lewo lub w prawo. Gdy Już wybierzesz 
okno, naciśnij dwukrotnie lewy klawisz 
myszy, Ekran zapełni się powiększonym 
fragmentem. Fraktal ten będzie ge- 
herowany ponownie, przez co rysunek 
nie strael nie ze swojej rozdzielczości. 
Spodziewam się, że na twojej tworzy 
odmaluje się wyraz głębokiego zdziwie- 
nia - to, co kryje się wewnątrz fraktala 
może bowiem okazać się tylko nieznacz- 
nle podobne do oryginału. Z czasem, 
gdy będziemy jeszcze głębiej, nasz frak- 
tal przyjmie zupełnie nieoczekiwane for- 
my I kształty. Po skończonej zabawie 
wyjdź z ekranu graficznego 40 gówrych 
opcji klawiszem Escape. 

Pierwszą opcją z menu Jest CURRENT 
IMAGE. Znajdziemy tutaj wszerkie Infor- 
macje na temat obecnie obrabianego 
fraktala. Jeśli klawiszem Escape przerwa- 
liśmy rysowanie, kontynuujemy je za po- 
mocqąCONTINUE CALCULATIONS, 
W przypadku, gdy fraktal zosta: naryso- 
wany do końca, w miejscu CONTINUE 
CALCUTATIONS będzie RETURN TO 
IMAGE czyli po prostu powrót na ekran 
z fraktalem, Przy okazji - zabawę z po- 
większaniem możemy rozpocząć już 
w momencie, gdy komputer narysuje in- 
teresujący nas fragment figury, nie mu- 
simy koniecznie czekać do końza ryso- 
wania, INFO ABOUT IMAGE to, jak 
wskczuje nazwa, zbiór parametrów opl- 
sujących bieżący obrazek, netomiast 
ZOOM BOX FUNCTIONS -opiskla- 
wiszy oraz dodatkowych funkcji ow ęk- 
szania fraktala. 

W kolumnie obok znajdziemy opcje 
dotyczące operacji plikowych (File). 
RUN SAVED COMMAND SET 
jest Ilstą, zdefiniowanych w oparciu 
o wewnętrzny język Fractinta, fraktali. 
Możemy oczywiście pobawić się w ge- 
nerowanie własnych dzieł - jeżeli prze- 
gryziemy się przez angielskojęzyczną in- 
strukcję. SAVE IMAGE TO FILE, 
LOAD IMAGE FROM FILE - 
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akże posłużyć się skomelikowaną 







te opcje nie pozostawiają chyba c 
wątoliwości, co do zastosowan 


fraktal możemy w każdej chwili p 
nie załadować z pliku grafie. 
a Fractint bęczie wiedział, jak przetłume 
Czyć go na język matematyczny. Jest to 
szczególnie pomocne, gdy udało nam 
się na przykład dotrzeć do clekawyci 
pejzaży I chcielibyśmy móc do nich je 
szcze kledyś wrócić (lub zrobić sobie 
znich tapetę pod Windows). 3D 
TRANSFORM FROM FILE, 
3D OVERLAY FROM FILE tofunkcje 
generowania dodatkowego trzeciego 
niaru naszego froktała na płoszczy- 
śnie. Wybleramy plik, w którym został za- 
chowany interesujący nas fraktal, a na- 
stępnie przedzieramy się przez gąszcz 
specjallstycznych opejl. Nie będę ich 
opisywał (po części z powodu braku 
miejsca, a po części dlatego, że sam się 
w tym nie orientuję). Całe szczęście, że 
wystarczy tylko parę razy uderzyć w Enter 


- parametry sq ustawione domyślnie - 


w sposób najbardziej komercyjny z moż- 
liwych. Naprawdę warto je nawet przy- 
padkowo pozmieniać, aby poobserwo- 
wać częstokroć zadziwiające efekty wi- 
zualne. 

Ostatnią w tej kolumnie jest opcja 
COLORS. Moim zdaniem daje ona 
przeciętnemu zjadaczowi chieba najwię- 
cej satysfakcji, COLOR CYCLING 
MODE (zmiana palety barw) sprawi, że 
nasz fraktal dosłownie ożyje na ekranie, 
co spowodują szybkie zmiany koloro- 
wych elementów fraktala. W zależności 
od upodobań możemy kontrolować kie- 
runek zmiany kolorów klawiszami + | -. 

Gorąco namawiam do następującej 
operacji: wybierz Mandelbrota, a na- 
stępnie powiększ dowolny fragmeni za- 
wierający jego wewnętrzny brzeg = naj- 
lepiej, jeśli znajdą się tam również moty- 
wy podobne do kolumn (trzeba to so- 
ble wyobrazić przestrzenniel). Już samo 
uświadomienie sobie przestrzenności ta- 
kiego fraktala powinno być szokiem. Jeśli. 
obrazek na ekranie Ci się nie podoba, 
włącz zmianę palety klawiszem +. To na- 
prawdę potrafi wciągnąć! MA- 
KE STARFIELD to kolejny ciekawy algo- 


rytm graficzny. Fraktal, po potraktowa- 


niu nim, zamienia się w coś, co można 





technicznie powoduje, bo sam v 
_ Generalnie polega to na tym, że frakt 


















przyrównać do rozgwieżdżonego nieba. 
Na siłę można i tutaj zobaczyć 3D, ANT 
AUTOMATION to dziwna metamorfo- 
za fraktala, bo funkcja ta jest soma wso- 


bie fraktalem. Nie powiem 


zostaje poddany dość brutalnej obr 
_©e przez małą - wielkości piksela - mrów= 
Ę tę (można to zobaczyć, jeśli zmniejszymy 
empo rysowania). Stereogramp - skąd 
my to znamy? Chyba każdy mi 
nienia z obrazkami, które na piej 
oka są bezsensowną plątaninq krop: 
Po chwili wpatrywania się w nie o 
się, że coś tam jednak jest - t 
ty | figury przestrzenneffp. Usta- 
y tutaj wszystkie parametry, 
ębia obrazu, ilość 

e cały algorytm o 
zeniu koloru na głęboko: 
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Fractint 19.2 


Środowisko: DOS 


- Autor: Stone Soup Group 


Zalecenia konfiguracji: brak 
_ Opłata rejestracyjna: freeware 
Numer dysku: 5/16 
Po spakowawniu: 571 kB (zip) 
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Z OKŁADKI 


Proste 





jak laser 


Sq gry. które mają fantastyczną gra- 
fikę, wymagają procesora Pentium 
I 1óMB RAM. Sq również gry, które po- 
siadają równie dobrą oprawę gra- 
ficzną i działają nawet na staruszkcch 
AT. Zazwyczaj są to programy zmusza 
jące do myślenia. Koniec bezmyślne- 
go naciskania spustu i wysyłania w nie- 
byt kolejnej hordy obcych - pora zmie- 
rzyć się z prawami fizyki. W tym wypad 
ku sprawa jest tak prosta, jak promień 
lasera — tak pokierować skondenso- 
waną wiązką promieni, by trafić w cel. 
Prosta idea i doskonała realizacja — tak 
można scharakteryzować nowy Ero 
dukt programistów z Pixel Painter's, no 
szący tytuł Laser Light. Jak wspomnia- 
łem wyżej, Twoim zadaniem jest tak skie- 
rować wiązkę lasera, by trafić w cel 
przechodząc, w miarę możliwości, 
przez przedmioty - premie punktowe. 
Aby sprawa nie była banalnie prosta 
autorzy postarali się o różnego rodzaju 
urozmaicenia: ściany, pochłaniacze 
promieni, bomby (zmiatają wszystko 
z ekranu), dyfuzory energii, bramy 
i ośrodki o innym współczynniku grawl- 
tacji. To oczywiście nie wszystkie niesoo 
dzianki (resztę zapewne poznasz sam), 
które będą Ci utrudniać życie. By 0o- 
gnębić graczy, do ich dyspozycj odda 
no tylko niewielką liczbę narzędzi 
zwierciadeł. Jak pamiętamy z lekcji fi- 
zyki, promień lasera rozchodzi się pro- 
stoliniowo, a jego kąt padania jest rów- 
ny kątowi odbicia. Jeżeli ową cennq in- 
formację połączysz z tym, iż zwierciadła 
odbijają promienie lasera — otrzymujesz 
gotową receptę na ukończenie gry (py- 
tanie tylko, za ile tygodni ...). Zgodnie z 
zasadą gier logicznych = im dalej *ym 
trudniej - przed Tobą pojawiać się będą 
coraz to nowe problemy (oraz narzędzia 
do ich rozwiązywania). Gra została wy- 
posażona w możliwość zapisu aktua ne- 
go stanu gry na dysk i porownego jej 
odtworzenia, dzięki temu możemy prze- 
myśleć sobie trudniejsze zadania w ciq- 
gu bezsennych nocy. By delektować się 
Laser Light' em musimy posadać: mysz 
kompatybilną ze standardem Microso- 
ft, klawiaturę, trochę prądu, dużo wyro- 
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zumiałości i cierpliwo- 
ści oraz trzy kawałki 
mięsa na dzień w celu 
wzmocnienia kondycji 
umysłu (fakie wyma- 
gania sugerują auto- 
rzy gry = kto nie wierzy. 
niech poczyta sobie 
plik require.doc, dołą- 
czony do gry). Obsłu 
ga programu jest bar- 
dzo prosta: po uru- 
chomieniu zostaje wy- 
śwletlone MENU GŁÓ- 
WNE (MAIN MENU) 
z czytelnymi ikonami 
symbolizującymi danq 
opcję. Mamy możli- 
wość wyboru poziomu 
trudności (LEVEL), po- 
czytania sobie tablicy 
najlepszych wyników 
(HIGH SCORE). zapisu 
stanu gry na dysk 
oraz jego późniejsze- 
go wczytania, możli- 
wość skonfigurowania 
gry (SETUP) oraz rozpo- 
częcia nowej (NEW). 
Pod ikoną opis (IN- 
STRUCTIONS) znajdziesz 
kompleksową informa- 





s 






cję o zasadach gry oraz obiektach w niej 
występujących. To wszystko, co powinie- 
neś wiedzieć na początek, reszta przyj- 
dzie sama! 

Na koniec mała uwaga: nie zaczynaj 
rozgrywki w godzinach pracy - braknie 
na nią czasu. 


Pep 


P.S. Ostatnia informacja (tylko dla 
nałogowców) - pełna wersja zawiera 
ponad 80 nowych poziomów, nowe 
podkłady oraz efekty muzyczne 


I CZAT 


Środowisko: DOS 
Autor: Pixel Painters Corporation 
Zalecenia konfiguracji: IBM AT, 
VGA, mysz, klawiatura 
Opłata rejestracyjna: 

12$ + 3$ (orto) 
Numer dysku: 5/18 
Po spakowaniu: 334 kB (rar) ; 
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pDE wie każ je 68177 Z o gacie kalo- 
prliC skę e paCć „te E pad” zg więc gwaran- 
«zie SE paęmek. e po e diecie nie wy- 
qzójć M padną nam wszystkie włosy 

8 z głowy. To, jak 


łe sfające jak 
E 1 ko y z oddziały Mę- 


Ń Ad Snacka świadężą o tym 


gozta ię. Wolimy jeść dużąj WIPO- 

S echu- oo sa op E fłuszczem 
porcje mięgą nkl i na 

gytóne | YA nowo: 

SAB mriej atrakcyjne dle p ooo 

ale'za zdfowsze | korzystniejsze 
dliókzego żołądka. 

Producenci programu Nutrisoft Wel- 
ght Perfect uważają, że najlepszy wska- 
źnik tego, czy nasza dieta jest w miarę 
poprawna stanowi waga ciała. Każde 
odchylenie od idealnej wagi - nadwa- 
ga, bądź też niedowaga - oznacza, że 
coś jest nie tak z metabolizmem. Rezul- 
taty celebrowania obfitych i ciężko 
strawnych posiłków bardzo obrazowo 
ujęli autorzy w dołączonym dc progra- 
mu hełpie. Nie będę przytaczał wymie- 
nionych tam skutków ubocznych nadu- 
żywania jedzenia, bo nie chciałbym 
wzbudzać przedwczesnej panik. Spokoj- 
nie - może jeszcze nie jest za-późno. 






Szczególnie zaintereso eh tematyką 
kieruję do a ak opedii medycy- 
ny, Ofwórzcię j stronie. Pierw- 
sza łacińska ńazwa.j majdziecie, za- 
pewne będzię piaśb JaĆ. zx się, że 
o Ile bez treśc GU lakjó by- 
śmy nie pocią nęji, gie e stać się 


ono przysłowio mó roździem do trum- 
ny, Jeśli jest spo: GńBw nierozsądnych. 
ilościach. 

Nutrisoft to kofputaę p zółłądca 
twojej kuchni. Z Jegofhomocą bez pro- 
blemu obliczysz wartość kaloryczną 
posiłku i zawarte w nim składniki odżyw- 
cze. Jeśli czegoś będzie za dużo w Two- 
im jedzeniu, program cię o tym bez- 
zwłocznie poinformuje. Oprócz typo- 
wych opcji analizy posiłków, Nutrisoft ofe- 
ruje zaawansowane narzędzia walki z 
nadwagą. Nie jest to gazetowa dieta- 
cud („20kg w dwa dnil"), lecz rzetelne 
monitorowanie postępów oochudzania 
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ż bocno bę- 
dzie „awąaiióła ależy w głów- 
+ cej mierze od nas i naszego za- 
angażow. nia. Program kieru- 
R ipfofmhacjami dotyczący- 
odstawowych posiłków, 
powinniśmy więc na bieżąco 
wpisywać co I ile zjedliśmy każ- 
dego dnia. Procedura polega 
na wyborze składników jedze- 
nia z obszernej listy półproduk- 
tów. Źmudne i uciążliwe obli- 
czenia wykonywane są błysk 
wiecznie. Dodatkowo otym 
definiowania dań. Jest to o tyl kórzyst=— 
; kolęj 
Wwy 


ne, że nie musimy wpisywać 
z czego się składa każdy posił 
starczy, że wybierzemy z menu s 
dowe dania. Nutrisoft zapewnia e 
dę fachowe doradztwo w sprawach gl 
nowania diety zbliżającej nas” 
wiedniej wagi ciała Wystarc 
cić mu chwili Klżdego dne 
— kimś ćż8sie odnotować po prawłę 
póczucia i utratę soo kilograrpów. 
_ Tuż po wgraniu Nutrisofta spo m s 
r4 jego głównym ekranem, na kt 
dżierny wykonywać większość dk ji. 
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Ektah obrazuje skład spożywanego 
przęz | nas posiłku, U góry, pertewej_stro<" 


nie, iznojdziemy rozwijanq listę” codzien- 
nych posiłków: śniadanie, kolacja, obiad 
—OFoz „przekąski pomiędzy podstawowy” 
—mi posiłkami. W zależności od wyboru 
posiłku różne będą również dopuszczal- 
ne progi tłuszczów, białek I innych skła- 
dowych jedzenia. Obok posiłków, 
po lewej stronie, wybieramy produkty 
składające się na nasze dania. Mamy 
możliwość wyboru spośród trzydziestu 
grup. W każdej z tych grup znajdujemy 
kilka, bądź czasem nawet kilkanaście, 
konkretnych produktów (w wersji zareje- 
strowanej jest ich o wiele więcej), Każdy 
produkt jest odpowiednio opisany 
w programie zawartością wspomnia- 
nych składników. Możemy więc dowol- 
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ykopcję— "Nie, wzeleźności od gustu, kompiełować 








żądane dania. OpcjemiTEAT i DELETE _ 
bieremy bąciźKosujemy produ 


) 
a ne Przez nas pojawigi Ig%w oknie, 






der _ w lewej kolumnie: Jeślijor gram uzna, że 


di Pomędzfk glu 


znak zakazu, któfę R 
ślonego kółka. Oczyfyścię, 
my z większych iloś i pogł 
duktów, zużytą wiel krain 


unt - ilość). Na dole ekranu znajdztómy 
statystyki dotyczące skonfigurowanych 
_posłłków. Sq-tokolejno od góry: WEIGHT 
_—waga, CALORIES — kalorie, PROTEIN — 
białka, CARBOHYDRATE - węglowodany, 
FAT - tłuszcze. FOOD ITEM oznacza war- 
tość darego produktu. MEAL TOTAL jest 
to całość posiłku składającego się z kil- 
ku półproduktów, DAY TOTAL — suma 
wszystkie posiłków w ciągu całego dnia. 
Korzystając z tych informacji można się 
bardzo szybko zorientować (nie biorąc 
nawet pod uwagę sugestii komputera), 
czego jest w pożywieniu za mało, a cze- 
go aż nadto. 

Jak wspominałem wcześniej, program 
zaopatrzony jest w opcje dodatkowe 
(doradcze), oraz pewne elementy ana- 
lizy pożywienia. W opcji VIEW znajdzie- 
my kilka pomocnych narzędzi przedsta- 
wiających graficznie podstawowe 
aspekty stosowanej przez nas diety. CA- 





LORIES ANALYZIS to wykresy zawartości 
kalorii pochodzących z białe<, węglowo- 
danów I tłuszczy. Wiadomo - kalorie wy- 
wodzące się z tłuszczy są, na dłuższą 
metę, mniej opłacalne d a zdrowia. Wy- 
kres kołowy jasno zobrazuje, jakie są pro- 
porcje tych podstawowych cegiełek. 
NUTRIENT ANALYZIS stanowi zestawienie 
kolejnych posiłków. Jasno widzimy na za- 
łączonych przez program wykresach, jak 
przedstawiają się zależności pomiędzy 
śniadaniem, obiadem i kolacją. Ważne 
jest równomierne rozmieszczenie tłuszczy 
i białek odpowiednio do pory dnia i chna- 
rakteru posiłku. 

W opcji TOOLS umieszczono WEIGHT 
CONTROL PLAN. Mamy tutaj do czynie- 
nia z długofalowym planowaniem wagi. 
Musimy na początku podać ciężar cia- 
ła (Jednostką jest funt — LB, czyli niestety 
musimy przeliczać; pamiętajmy, że funt 
to 0.45 kg) oraz tryb życia (w skali od I 
do 10). Plan składamy z, zapisanych na 
dysku za pomocą opcji FILE, plików za- 
wierających kompletne całodzienne po- 
siłki, Oczywiście, mamy zupełną dowol- 
ność w tym, jak przeprowadzimy dietę 
(powinniśmy mieć na uwadze analizę 
zawartości). BODY MASS INDEX oblicza 
wskaźnik wagi ciała informujący o tym. 
czy mamy prawidłową wagę (tutaj małe 
utrudnienie - musimy podać wzrost mie- 
rzony w stopach (foot -F): I F=12 inches 
=0.3 m). Dla mężczyzn nadwaga zaczy- 
na się od wskaźnika 27.2, zaś dla kobiet 
wskaźnik ten nie może przekroczyć 26.9... 
DESIRABLE WEIGHT to idealna waga 
w oparciu o wzrost, płeć, wagę oraz bu- 
dowę ciała. Do CALORIC NEED jako 
dane początkowe wpisujemy wzrost, 
wagę oraz tryb życia (chodzi tu o aktyw- 
ność). Program sugeruje, ile powinniśmy 
przyjmować kalorii każdego dnia, aby 
osiągnąć optymalną wagę. 

Kolejne menu to OPTIONS z SET FAT 
WARNING LEVEL- funkcją ostrzegawczą 
programu (zostaniemy poinformowani 
przez Nutrisofta, jeśli poziom tłuszczu 
w pożywieniu przekroczy pewien ustalo- 
ny przez nas poziom). Kolejne opcje od- 
noszą się głównie do ułatwień w konńi- 
gurowaniu posiłków. SEARCH MODE po- 
zwala, na przykład, na wyszukanie zada- 
nego produktu w bazie Nutrisofta. FOOD 
GROUPS MODE to drugi tryb wybierania 
produktów. Tym razem posługujemy się 
pełną listą grup produktów. PERSONAL 
FOOD DATABASE jest bazą danych róż- 
nych gotowych dań (wśród nich można 
odszukać Big Maca, a nawet frytki Mc- 


Donalda). Przydatność tej opcji jest oczy- 
wista — nie musimy marnować czasu na 
wybieranie składników posiłków. Aby 
jednak opisać własne pomysły, musimy 
podjąć się edycji pliku zawierającego 
definicje wszystkich wyświetlonych tutaj 
dań. Plik ten nosi nazwę userfood.fxt. 
Można go edytować za pomocą baz 
danych takich jak Lotus czy Excel, ale 
wystarczy nortonowski edytor tekstowy. 
Każda linijka tego pliku obrazuje jeden 
rekord zawierający kompletny opis po- 
siłku. W pierwszej kolejności umieszczo- 
na jest nazwa, później waga (w gra- 
mach). kalorie (w Kcal), białka (w gra- 
mach). węglowodany I tłuszcze. Przykła- 
dowy wpis w tej bazie może mieć więc 
postać "Jajecznica z ketchupem”. 200, 
50, 150, 200, 50 (proponuję spróbować, 
całkiem dobra). 

Warto zachować na dysku każdy opi- 
sany kulinarnie dzień - kto wie, czy 
nie przyda się to później do ustalania 
planu odchudzania. W menu Windows 
możemy podglądać kilka zapisanych 
w ten sposób formularzy. Organizacja 
okien jest identyczna jak w menedżerze 
programów w Windows. 

Nutrisoft Weight Perfect nie jest jedy- 
nym produktem grupy Nutrisoft o tej 
tematyce. Fat and Cholesterol for Win- 
dows pozwala dodatkowo obliczać za- 
wartość cholesterolu w pożywieniu oraz 
tłuszczów. ze szczególnym uwzględnie- 
niem ich wpływu na choroby serca. 
Control Diabetes for Windows to pro- 
gram dla diabetyków = w sposób bar- 
dzo przystępny kontroluje poziom cukru. 
W przypadku zainteresowania ze stro- 
ny czytelników, obiecujemy opisać rów- 
nież i te programy w przyszłych nume- 
rach PC Shareware. 


DeSteel 






Nutrisoft Weight Perfect 2.0 
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Środowisko: Windows 
„Autor: Nutisoft 

Zalecenia konfiguracji: brak 
Opłata rejestracyjna: 35$ + 1$ 
Numer dysku: 5/19 

Po spakowaniu: 576 kB (zip) 


Najczęstszą reakcją na osobnika 
uprawiającego jogging w mieście 
są zdziwione miny przechodniów i - nie- 
kiedy - niedwuznaczne gesty dłonią. 
Niektórzy nie przywykli, niestety, do zdro- 
wego, ekologicznego trybu życia — 
zgodnie z zegarem matki natury 
i wewnętrznym instynktem. Mam na- 
dzieję, że jest wśród Was przynajmniej 
kilku, którym zdarza się od czasu do cza- 
su biegać dla zdrowia. Jeśli nie, to zna- 
czy, że cała moja praca poszła na mar- 
ne. Chociaż właściwe RunStat powinien 
was również zachęcić do biegania. 
Przemawia bowiem do użytkowników 
językiem niezwykle zrozumiałym w ich 
kręgach - to znaczy językiem liczb, re- 
kordów, granic ludzkich możliwości itp. 
Przyznaję, trochę przesadziłem, ale jest 
w tym wiele prawdy. Pracując z Run- 
Statem możemy określić wiele parame- 
trów związanych z bieganiem, które nor- 
malnie wywołują wzrost stężenia adre- 
naliny w krwi. Może się na przykład oka- 
zać, że oto wewnętrzny trener prog- 
ramu stwierdził, iż pobiliśmy właśnie re- 
kord świata w maratonie. Niestety, nie 
są to informacje autoryzowane — nie 
odciśniemy w ten sposób swojego pięt- 
na na historii polskiej lekkoatletyki. Za- 
wsze to jednak coś. Wystarczy podać 
kllka parametrów, a program usłużnie 
skalkuluje dystanse, czasy i inne pokrew- 
ne informacje. Poza tymi szczegółowy- 
mi danymi dostajemy funkcje statystycz- 
ne, zapisywania informacji na temat co- 
dziennych ćwiczeń oraz wiele Innym 
udogodnień. Do dzieła... 

Zajmijmy się na początek ekranem 
głównym programu RunStat. Tutaj wpi- 
sujemy dystans i czas blegu. Parame- 
try te możemy podawać zarówno w ki- 
lometrach, jak i w milach (polski użyt- 
kownik zapewne wybierze tę pierwszą 
możliwość). Dla ułatwienia odległość 
może być wybrana z menu po naciśnię- 
ciu strzałki. Mamy tutaj dystanse: mara- 
ton i połowę maratonu. Jeśli często bie- 
gamy na jakiejś określonej odległości, 
to wygodne jest podanie jej w CUSTO- 
MIZE - COMMON DISTANCES. Następ- 
nym razem wybierzemy dystans za po- 
mocą myszki, a nie klawiatury. 

Po naciśnięciu klawisza Calculate 
program wyliczy wielkości, o których 
za moment opowiem. Jako ciekawost- 
kę umieszczono wskaźnik zmęczenia - 
PACE CORRECTION. Wiadomo, że 
im dłużej ktoś biegł, tym mniejsza będzie 
jego prędkość końcowa. Aby statystyki 
biegu były przekonywujące, autor 
uwzględnił więc zmęczenie biegacza 
(w procentach). Średnia biegu oczywi- 
ście będzie taka sama, różnić się jedy- 
nie będzie prędkość uzyskiwana 
na mniejszych dystansach, wchodzą- 
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cych w skład statystyki. W opcji CUSTO- 
MIZE znajdziemy DISTANCE GRID. 
Są tu wpisane właśnie te cząstkowe od- 
ległości - 50 metrów, | km itd, Jeśli prze- 
biegniemy ponad kilometr. to RunStat 
obliczy czasy także dla krótszych dystan- 
sów. W opcji DISTANCE GRID mo- 
żemy za pomocą ADD ENTRY do- 
dać odległość, o której cncemy 
być poinformowani. DELETE ENTRY 
powoduje wykosowanie odległo- 
ści, aby uniknąć bałaganu na 
ekranie. 

Gdy już wpiszemy żądaną przez 
program odległość i czas, oraz wci- 
śniemy przycisk Calculate, poniżej 
otworzy się okno zawierające dane 
statystyczne: 

DISTANCE - to wpisana przez 1as 
odległość, 

PACE - ilość czasu, jakiej 
potrzebowaliśmy na przebycie 
jednego kilometra, 

SPEED - prędkość (w kilometrach, 
lub milach na godzinę). 

Jeszcze niżej znajdziemy wspo- 
mnianą funkcję obliczania dystan- 
sów cząstkowych: 

CONSTANT PACE to czas średni, 
zaś 

REALISTIC PACE - czas obliczony 
przy użyciu wskaźnika zmęczenia | 
(Pace Correction). | 

Ostatnie okno w tej statystyce 
to odległości przebyte w różnych 
czasach cząstkowych. Podobnie 
jak dla poprzedniej opcji, w pro- 
gramie sq zdefiniowane standardowe 
czasy, np.:1/2, ] czy 2 godziny. Swoje pro- 
pozycje możemy dodać w CUSTOMIE — 
TIME GRID. Również I tutaj obowiązują 
opisane wcześniej reguły postępowania. 

Statystyki uzyskane tą drogą może 
użytkownik zapisywać w opcji F'LE, 
W pliku o rozszerzeniu *,fxt zostarą umie- 
szczone wszystkie pozycje wyszczególnio- 
ne na ekranie. Oprócz plików opisowo- 
statystycznych program obsługuje rów- 
nież pliki zawierające skompresowane 
dane o biegach. Do operacji na tych pli- 
kach używamy opcji RUN LOG. Każdo- 
razowe uruchomienie funkcji JPDATE 
RUNNING LOG spowoduje wstawienie do 
pliku zapisu odnoszącego się do po- 
danych na ekranie głównym czasów 
I dystansów. Takich zapisów może być 


kontrolowany 


praktycznie nieskończona ilość, Spytacie 
pewnie, po co to komu? Otóż biegacz 
dostaje w ten sposób proste narzędzie 
Go śledzenia swoich postępów. Program, 
w przyjemnej dla oka formie graficznej, 
może przedstawić mu później wykresy 





wydajności | innych parametrów. Wystar- 
czy co Jakiś czas zapisywać nasze osią- 
gnięcia do odpowiedniego pliku 
(w UPDATE LOGBOOK znajdziecie opcję 
wyboru pliku). 

SEARCH RUNNING LOG powoduje 
włączenie trybu statystyczno-graficzne- 
go. Do wyboru mamy różne metody 
analizowania przez komputer informacji 
o biegach, np.: 

10K RUN TIMES - z informacji przykła- 
dowych zawartych w pliku exam- 
ple.log program wylicza czasy uzy- 
skane na dystansie dziesięciu kilo- 
metrów; 

DISTANCE RUN IN NIKE AIR SHOES - 
to wyniki osiągnięte podczas bie- 
gów w butach Nike Air. 

Zaznaczamy także, jakie informacje 
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chcielibyśmy wyciągnąć od komputera. 
A mamy do wyboru: 

GRAPH = bardzo przejrzysty wykres 
graficzny: 

STATISTIC INFO BOX - oprócz wykre- 
su otrzymamy okno z liczbową sta- 
z tystyką: 

TEXT FILE LISTING — umieszczenie 
tychże informacji w pllku teksto- 
wym. 

W przykładowym pliku example.log 
autor wpisał 66 biegów na dziesięć 
| kliometrów. Na wykresie zostaną 
| one zaznaczone w formie małych 
trójkącików. Widać, że trójkąciki 
| powoli opadają — zmniejsza się 
czas potrzebny na przebycie dy- 
stansu 10 km. Moim zdaniem jest 
| tojedna z najbardziej użytecznych 
opcji programu. Od razu wiadomo. 
w jakiej się jest kondycji fizycznej 
i jak efektywnie przebiegają nasze 
ćwiczenia. 

Oczywiście, możemy za pomo- 
cą odpowiednich opcji graficz- 
nych zmienić wygląd wykresu, np.: 
dodać minima i maksima, pozmie- 
nioć osie itp. Kledy już zrozumiemy, 
w czym rzecz, możemy zabrać się 
do własnego konfigurowania ana- 
liz biegów: 

ADD SEARCH - umożliwia dodanie 
nowego filtru (algorytmu analizy), 
EDIT SEARCH - zmianę już istnieją- 
cego, 

DELETE SEARCH - wykasowanie nie- 
potrzebnego filtru. 

Naciśnijmy ADD SEARCH. Na nowym 
ekranie podajemy najpierw z jakiego pil- 
ku mają być czerpane informacje. 
Do wyboru mamy: 

CHANGE FILE - zmiana domyślnego 
ustawienia programu: 

SEARCH STRING - program będzie 
brał pod uwagę tylko te wpisy 
(w formie rekordów informacji), 
w których występuje żądany ciąg 
znaków - w przypadku biegu 
na dziesięć kilometrów będzie 
to „10.00” z zaznaczeniem pola 
do przeszukiwania RUN DISTANCE 
(chodzi nam bowiem o wyszukanie 
rekordów zawierających w polu dy- 
stansów liczbę 10). 


dokończenie na stronie 31 
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w trybie tekstowym, 
a poszczególne opcje sq 
umieszczone w niezależ- 
nych, dowolnie skalowa- 
nych okienkach. Główny 
ekran jest podzielony 
na cztery części (podob- 
nie jak w Menedżerze 
Programów dla Win- 
dows): dwa drzewa pod- 
katalogów (źródłowy, 


że ACZAR obsługuje także przełączniki 
do programu Antywirusowego SCAN 
i programów dodatkowych. tj. DIET, PKLI- 
TE, LZEXE. Oprócz obsługi plików skom- 
presowanych, ACZAR może służyć jako 
program do zarządzania normalnymi pli- 
kami (kopiowania, kasowania, ito.), nie- 
stety, z poziomu ACZAR'a nie można uru- 
chomić programu, tak jak ma to miej- 
sce w NC. 

Na pewno ACZAR jest programem, 
który można polecić wszystkim 
którzy mają do czynienia z pro- 





Na pewno wielu 
z was spotkało się z pli- 


CZAR Z.1M - The Ultimate ńrchive Shell 


kami o dziwnych rozsze- 
rzeniach (zoo, Izh, zip) 
lub miało do czynienia 
z programami do archi 

wizacji, takimi jak ARJ, 
LHA, PKZIP. Jedni są 
zmuszeni do ich używa- 
nia, by sporządzić kopię 
bezpieczeństwa pro” 
gramów rzadko używa- 
nych (z powodu ciągle 
za małych dysków twar- 
dych), inni często wy- 
mieniają się dużą ilością 
danych na dyskietkach. Jek by nie pa- 
trzeć, sq to programy które należy znać 
i umieć obsługiwać, bo nawet jeżeli je- 
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docelowy) 
wraz z ich za- 
wartością. Ta- 


gramami archiwizującymi - za- 
równo tym początkującym, jak i 
zaawansowanym użytkowni 
kom. Aczkolwiek muszę zazna: 
czyć, że osoby biegle obsługu- 
jące komputer i dobrze znające 
różne programy mogą być nie- 
raz rozdrażnione obsługą 
ACZAR'a, która jest czasami bar- 
dzo odmienna od standardów 
(nie ważne, dobrych czy złych, 
ale standardów). 

Tomasz Delektowski 
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szcze nie stosujemy ich sami, to w obe- ki układ poz- ARA z kkk roze Ł 

cnej chwili standardem sta e się wynia- wala na szyb- ACZRA . bot (KANONU EŁA 

na danych w postaci skompresowanej, kie odnale- 1.108.479 Bytes 

przykład - sieci komputerowe. zienie i zazna ŻĘ 
Podstawowych funkcji jednego pro- czenie pllków 


gramu kompresującego można się na- 
uczyć w parę minut i nie jest to takie 
trudne, ale obsługa kilku różnych 
jest trochę męcząca. Opcje różnych 
programów sq podobne, lecz różnią się 
w szczegółach i co chwilę można po- 
pełnić błąd pisząc E zamiast -= lub -C 
zamiast C-. Od tej czarnej roboty 
jest właśnie ACZAR, który w wersji 2.10 
obsługuje większość programów: ARC, 
ARJ, LHA, PAK, PKZIP, PKUNZIP, SQZ, HYP 
ZOO. ACZAR potrafi również oosługiwać 
programy do kompresji plików wykony- 
walnych (PKLITE, DIET)! Przy plerwszym 
uruchomieniu należy zdecydować się 
na automatyczne poszukiwanie progra 
mów kompresujących (Locate Auto- 
matically) lub też samodzielne podawa- 
nie ścieżki dostępu do nich (Enter Ma- 
nually). Po Ich odnalezieniu od razu 
można przejść do pracy, ponieważ pro- 
gram potrafi domyślnie ustawić opły- 
malnie przełączniki. ACZAR pracuje 


do archiwiza- 
cji. a także 
miejsca ich 
składowania. 
Program u- 
możliwia zde- 
finiowanie 
domyślnego typu kompresji, jaki chce- 
my stosować oraz większości przełączni 
ków do wszystkich programów kompre 
sujących. więc Jeśli na początku pracy 
z ACZAR'em poświęcimy parę minut 
na konfigurację dostajemy silne narzę- 
dzie do zarządzania skompresowanymi 
plikami. Program umożliwia nam prze- 
glądanie zawartości archiwów, doda- 
wania i usuwania plików. Bardzo cie 
kawą opcją jest automatyczna konwer- 
sja archiwów dowolnych typów. 
Tak więc, jeśli dostaniemy kilka różnych 
archiwów, ACZAR potrafi automafycznie 
przekonwertować je do naszego ulubio- 
nego typu. Jedną z ciekawostek jest to, 
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Środowisko: DOS 

Autor: Czar Software 

Zalecenia konfiguracji: 
IBM PC XT/AT, 512k RAM, EMS 
expanded memory v.3.20, HDD, 

DOS 3.30, mysz 

Opłata rejestracyjna: 35$ 

Numer dysku: 5/22 

Po spakowaniu: 314 kB (rar) 
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i Mosze Się wam jw sekręćlę 2 erzyć 
ż pewhej mójeji słabości. Ołóż zdórzej 
_ misię hlekledy, że zapominam o szcze- 
- gorach związanych z doczesnym życiem: 
na przykład nie pojawiam się z bukietem 
|| nóż | we/włąsciwym czasie, włąściwym 
| Miejs€l 1 ju właściwej |osobjy. Bywd | Rd 
wet gorzej - Gdęśto Ińle Pomiętam. jaki 

Jest|dzień. Nie myślcie jednak, że ze mną 
| JES COŚ nie w porządku — nie stwierdzi- 
| lg] (d|$iebie żddlńńch bówożdiejszych 
usżczerbków na psychice, lecytyny tak- 
żęj dużo pochłaniam. Kiedyś miałem 






2 lego|powodu mniejsze lub większe kłeri. 
| poły Dzisiaj man powieść! Żę jest kteś./ 


'ktoj Ifoskliwie będzie zapobiegał tego 
1v0H WpóGkómi F [est Iii mój właśnyj 


| PeCer wsbornagdńy naotawdig biyska- 


| flwyfRliUżytącznyrn programami zpogri || 


 mlężól PIM (Personal Information Mana- 
981) $ecurityUfilis. Mowa tutaj o pakie- 
clę |$tait autorstwa Tomasza Prusa. Ge- 
nerginie zadaniem programu jest infor- 
Mócje Czasowo-personalna na starcie 
| ikofhpufera. Dzięki zainstalowaniu odpo- 
| Miedniej linii w pliku aufoexec.baf, mo- 
| lżehy plzy każdym włączeniu kompute- 
fa latrzyfnać, uaktualniane z zegora-sys- 
tefńówegośddńs na wiele temorów z ży” 
cial waiętych: jaki jest dzień? Ile zostało 
do następnych wakacji? ile do końca 
fokumiato obchodzi dzisiaj imieniny? a kto 
ich nie óbchodzi? (o sorry, zagalopowa- 
ll się. Programijeśt w pełni konfiguro- 
| Walny |Brzez użytkównika, dzięki czemu 
ńd ekranie pojawiają się tylka. interesu. 
JĄCE hds informacje. 
MIIIPO Mpisaniu do pliku autoexec.bat 
| i$ćlężki, Iw której zhajaują się pliki oakie- 
fu, Dódajemy naźwę programu urucha- 
miającego start exe. Tutaj uwaga - pro- 
| glam Możelstółiywać z trzema różnymi 
| Pdrdfmetrami początkowymi. Konenda 
| śtaff /$ gpowoduje wyświetlenie edynie 
inforrhacji startowej (jest to standardo- 
| |wy Porametr programu). W przypadku, 
ligdylibo raz pierwszy korzystamy 
| że sńgiteu, pożądane jest skonfigurowa- 
ńie go wedle życzenia. Uruchamiamy 


więdiy brogram poleceńiem star: /z KO1 ; 


|| Igind Możliwość to start /r- opcja.po- 
| dobrig dó star /5, ziajałym leclnakże dn 
| jęlatkiem. | Dó | pliku | rejestr dbt zostanie 

podczas Unichomienid wgdrańa dktual- 
| ha dółaiiiczos Fozwóla!to na/śledzeniei 
| iniepdządańych gości wragającychisę: 
 iehykle do systemui gy jesteśmy nie- 

obedni. stort or toastatnia możliwość - 
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zarejestrowanych przez program włą: 
czeń komputera) P vy TM V 

Po uruchomieniu" brograrhu %! pdfa- 





waldi Fiastejpljacój dą 

ry patrząc dostajemy dzień tygodnia, do- 
kiadną datę i godzinę, dqlej informowani 
iesEbrry INE GÓŚfłĄCHĄ kdńchARGKA 7 
do fastępnych wakacjf (tu lepiej zakryć 
Oczy), a także do kogo mamy póść z na- 


ręczem, kwiętów „Ostatnia pozycja to. 


ewenitugihe hołońki łypisanećwoźeśniefł 

przez nas. | s 

uiOPcie żleomieńy USTAWIEŃ TOT] 4 | 

II NOTES Hmeżenyja BREANI t 
kiel teksty linforhńei 
tu i tu, zrobić to i to; 
NASTĘPNA JJÓPRZEŚNIAFMv polu 
Jednego dnia można umieścić dwa 
komentarze, a opcja ta powoduje 
dowolne przeskakiwanie pomiędzy 
nimi (o tym, że pole to jest puste 
zostaniemy poinformowani stosow- 
nym efektem dźwiękowo-wizual- 
nym); 
SZUKAJ - chcąc wprowadzić howy 
komunikat wpisujemy datę: 
DOPISZ - dopisanie komentarza 

4do daty; 

ZMIANA = zmodyfikowanie istnieją- 
cego już w notesie tekstu; 


USUN — usunięcie danego komenfa-j 
rza; ! e I i 1 I y 1 1 ! 
WRÓĆ » powrót do ekranu główne- 
go | | 


KALENDARZIMION - następna opcje 
- ło wyczerpiijąćg lista wszystkich irriie- 
nin; strzałka lewo-prawo przewija dhi ty- 
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„kropki nad i”. Startwywarł na mnie nd- 


godnia; a naciśnięćtu, Enter-ódytuje ** 


podświetlone pole zawierające imiona. 

Najbardziej interesująca jest MODY- 
FIKACJA EKRANU. Definiujemy w tej 
opcji co powinno się znaleźć na ekra- 
nie, a co nie. Mamy do wyboru odpo- 
wiedzi m.in. na następujące pytania: 
która jest godzina? ile do końca lub 
porzątkyj wakócii? czy program mą 
być wspomagany efektami dźwiękowy: 


|Jmifi wijakihi stohdarczie miolalbić wy [|] 


ile! żostałoj doj 


tem idiokonUjery przeraczeblaj TAK/NIE 


woła zmiany w oknią wyswiefjejcym No 
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basia Bs40 MY śłoBrii Boży al AN 
na samodzielne wgranie systemu lub GH] 
minięGi aułoexecQ). Kary.są dwie: zq- 
sanok 


zresetowanie — równie przerażająca perg- | | | 


pektywa. Tak naprawdę jest to sposó 


BIEGI AY | III 
BRATWOCHMIENTNFTRERTEF III | 
RAKAREWNAC | 

ści | 


Następne dwie opcje to: 
DATA | CZAS - żytaj w prosty s 
kbryoulemy ułokehEgAk u 


fyczące-czasPsych iczny | ||| 
Ogatnią opcją sq BIORYTMY - jest tój | ||| ||| 
jedyrja funkcja nieddaćńa W w$8rśjrshd- 


reware. Naciśnijmy klawisz D, aby zobd- 





czyć demo biorytmów. Ładnie zrobionęj | | 
w trybie graficznym, sprawia wrażenigl | 








prawdę bargzo dobre Wrażenie dopn 


cowaniemw szczególikacłH mnogościfj | | 


- widać „że autor władował w niego spq- 
ro pracy | serca. Aby otrzymać wersj 
komercyjną programu i wszelki supporf, 


niespodziewanych propos 
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autora (nie jest. wymagane ulszczeni | 
żadnej opłaty). 
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Środowisko: DOS 
Autor: Tomasz Prus 


Zalecenia konfiguracji: brak | ||| 
> 1 Opłata rejestracyjna: Freeware, 


wersja komercyjna - po przesła- 


niu autorowi wypełnionego for- | LI 
„| mułarza załączonego w pakiecie | | 
a brzy okazj obserwuldmy, lekle to Ny- || | Numer dysku: 5/23 | 

Po spakowaniu: 197 kB (rar) N 
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GUMKA 


Gumka składa się z dwóch narzę- 
dzi. Możesz wybierać pomiędzy nimi 
klikając na ikonie gumki, znajdującej 
się obok ikony nożyczek. Rozmiar kur- 
sora gumki zależy od grubości linii wy 
branej w SIZE SELECTOR. Górna ikona 
gumki maże, w trakcie kliknięcia lub 
ciągnięcia, wszystko pod kursorem 
Druga gumka wymazuje tylko aktuał- 
nie wybrany kolor. W tym trybie kliknię- 
cie prawym przyciskiem likwiduje tylko 
aktualnie wybrany kolor linii, pokaza- 
ny w oknie wybranych kolorów jako 
obwódka dookoła koloru wypełnienia 


TEKSA 

W rysunku może byG Umiaszczony 
tekst pisany różnorodnymi krojami liter 
i stylami, Po kliknięciu na ikonie tekstu 
(przycisk z llfierg A). pojawil się kursor 
fekstówy., Przesuń go na żądaną po- 
zycję początku tekstu I kliknij, aby roz- 
począć wpisywanie. Możesz zmienić 
kształt liter, kolor, rozmiar I styl. By tego 
dokonać. należy powtórnie kliknąć 
na ikonie tekstu - pojawi się menu ze 
stylami pisma. Możesz wybrać jeden 
lub kombinację kilku. Teksr będzie po- 
jawiał się w takim kolorze, jaki został 
wybrany jako kolor wypełniania. Przy 
wybranej opcji SHADOW aktualny ko- 
lor linii używany będzie do rysowan 
cienia liter. Wykorzystanie przy 
waniu klawisza Backspace anuluje 
dnie wpisane słowa, a klawisza Enter 
— rozpoczyna nawą linijkę tekstu. Na 
samym dole menu (ikony tekstu) znaj- 
duje się opeja. FONTS, pozwalająca 
naszmianę kształłu I rozmiaru liter. 
Po wybraniu tej opcji pojawi się okno 
dialogowe z aktualnie wyorenyrri lite- 
rami. Selekcję przeprowadza się kliknię- 
clem na poszczególnych nazwac 


miary mogą we t przesuwane przy po- 
mocy suwaków na listwach po prawej 
stronie. Nie wszystkie litery posiadają 
wszystkie rozmiary, ale można wykorzy- 
stać nożyczki do wycięcia tekstu 
i zmiany jego rozmiaru 


POWIĘKSZENIE 

Przy rysowaniu detali prawdopo- 
dobnie będziesz chclał dokładniej wi: 
dzieć fragmentu rysunkw="kliknisna 
ikonie mikroskopu, a nasiępnie prze 
suń kursor w pabliże narożnika obsza- 
ru, który pragplesz powiększyć, Trzy- 
mająciweknięfywiewy przycisk myszy 
przesuń ją fak, aby otoczyć żądany 
obszar 1zwolnij przycisk. Okno ZOOM 
(powiększenia) wzdłuż prawej I dol- 
nej krawędzi posiada suwaki pozwa- 
lające przemieszczać się do każdej 
części rysunku bez opuszczania trybu 
powiększania. Lewy suwak pozwala 
zmienić współczynnik powiększenia. 
Aktualna wielkość powiększenia wy- 
świetlana jest w okienku powyżej. Tuż 
nad nim pokazana jest powiększona 
część rysunku (w skali 1:1) oraz efek- 
ty dokonywanych zmian. Głó 





rzyciskiem umieszczasz piksel w 
ualnym kolorze wypełnienia, a kli- 


kając prawym — linii. Kolory możesz 
zmienić w dowolnym momencie. W 
zwiększeniu dokładności (przy edycji 
rysunku w tryble ZOOM) pomocna 
może być siatka współrzędnych. Neo- 
Palnt instalowany jest z wyłączoną 
opcją wyświetlania siatki — uaktywnia 
się ją w MISCELLANOUS (opcja SET 
PREFERENCES, menu OPTIONS). Aby 
wyjść z okna ZOOM, kliknij na małym 






IKONA STRZYKAWKI 


strzykawka to prółonik kolorów, Słu- 
żący do wybrańiakoloru bezpośrednio 
z rysunku. Funkcja tq Jest przydatna, 
kiedy .oracujesz np. z 256 kolorami lub 
odeleniami szarości, gdzie trudno jest 
dostrzec różnice pomiędzy zbliżonymi 
odcieniami. Aby użyć strzykawki, 
umieść kursor dokładnie na żądanym 
kolorze i kliknij myszką. Kolor, na którym 
kliknqłeś, zostaje umieszczony w oknie 
aktualnie wybranych kolorów. Naciśnij 
lewy przycisk, aby zmienić kolor wypeł- 
niania lub prawy, aby wybrać nowy 
kolor linii. 


MARKER 


óAPAITERN). Końcowy kolor zależy 
od dwóch kolorów składowych i do- 
stępności odpowiednich kolorów 
w aktualnej palecie. 


Na podstawie dokumentacji przygotował 
Mirek 


ciąg dalszy w następnym numerze 


NEO PAINT 


Środowisko: DOS 
Autor: NeoSoft Corp. 
Zalecenia konfiguracji: 
IBM PC 286, VGA, 
640 kB pamięci konw., mysz 
Opłata rejestracyjna: or 
Numer dysku: 5/24 
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Visual Zip 


kid 


date a. 





BeczjiecziE: 


c:13-95XQ©progienigmatenigma30. zip 


Drive (Click Once) 






Directory (Click Twice) 






enigma30. zip 
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ktnieje wiele dobrych programów pa- 
kujących, takich jak ARJ, ZIP czy popu- 
larny ostatnio (zresztą zasłużenie) RAR, 
Wszystkie działają w środowisku DOS, 
Często jednak, gdy pracujemy w Win- 
dows, zachodzi nagle potrzeba spako- 
wania lub rozpakowania jakichś zbiorów. 
Dotychczas w taklej sytuacji wychodzi 
łem do DOS-a I tam dokonywałem nie- 
zbędnych operacji, wykorzystując jeden 
ze wspomnianych programów. Dopiero 
po zakończeniu działań archiwizacyj- 
nych wracałem do domu (czyli do Win- 
dows). Była to dosyć czasochłorna i nie- 
efektywna procedura. Piszę o niej w cza- 
sie przeszłym, gdyż w moje ręce trafił 
ostatnio program pakujący dla „Okie- 
nek” | to od razu bardzo dobry. Dlacze- 
go bardzo dobry? Zacznijmy od począt- 
ku, czyli od instalacji. Wraz z główną apll- 
kacją otrzymujemy wygodny w cbsłudze 
i skuteczny instaler - setup.exe, który ko- 
piuje wszystkie niezbędne pliki do wybra- 
nej przez nas kartoteki, a następnie 
otwiera nową grupę o nazwie VISUAL ZIP, 
umieszczając w niej trzy Ikonki: VISUAL ZIP 
(zasadnicza część programu), VISUAL ZIP 
HELP (plik pomocy) i VISUAL ZIP HISTORY 
(pllk zawierający historię powstawania 
kolejnych wersji). Po kliknięciu na ikonce 
przedstawiającej kluczyk w zamku (VISU- 
AL ZIP) ukazuje się nam miły dla oczu wi- 
dok. Struktura ekranu robcczego 
jest niezwykle przejrzysta I dopracowana 
pod względem graficznym. U góry widzi- 
my pasek opcji. Jego istnienie jest jednak 
tylko zwykłą formalnością, ponieważ pod 
nim znajduje się rząd ikonek symbolizu- 
jących wszystkie funkcje programu (klik- 
nięcie na ikonkę uruchamia właściwą 
opcję). Pod spodem możemy przeczy- 
tać krótką informację o przeznaczeniu 
ikonki, nad którą aktualnie znajduje się 
kursor myszki. W tym samym polu ukazują 
się informacje o obszarach roboczych 
wskazywanych przez kursor. Mamy 
do dyspozycji 13 narzędzi. Sq to, patrząc 


Files [Chick Once] 






od lewej; 

- spakowanie zaznaczo- 
nych zbiorów; 

= spakowanie dysku lub 
kartoteki; 

- dodanie wyszczególnio- 
nych plików do istnieją- 
cego zbioru typu zło lub 
lego aktualizacja: 

= [ozpakowanie wszyst- 
kich pllków zawartych w 
wyszczególnionym zbio- 





rze zip; 

- utworzenie samorozpakowujące- 

go się pliku z rozszerzeniem *.exe 

(bardzo użyteczna | wygodna 

opcja); 

= przeglądanie zawartości zbioru złp; 

= sprawdzenie poprawności danych 

zawartych w spakowanym archi- 

wum: 

- próba naprawienia błędów 

w zbiorze zip (jak wyczytałem w hel- 

pie - nie zawsze zakończona sukce- 

sem); 

- rozpakowanie tylko wybranych pli- 

ków ze zbioru złp; 

- usunięcie wybranych plików 

ze zbioru zip; 

- ustawienie domyślnych ścieżek do- 

stępu dla plików źródłowych i doce- 

lowych: 

= wczytanie informacji o programie 

i środowisku, w którym działa; 

= uruchomienie systemu pomocy. 

Podczas wykonywania dowolnej spo- 

śród powyższych operacji ekran jest 
podzielony na dwie części. Lewa strona 
została przeznaczona do obsługi i kontroli 
informacji źródłowych, zaś prawa strona 
do analogicznych działań na informa- 
cjach docelowych. Jest to, moim zda- 
niem, wyśmienita idea unifikująca zasa- 
dy wprowadzania danych dła wszystkich 
funkcji programu, a przy tym bardzo na- 
turalna. Zaraz po uruchomieniu pojawia 
się ekran rozpakowywania (UNZIP SCRE- 
EN). Zgodnie z wyżej opisaną zasadą po 
lewej stronie wybieramy kołejno dysk, kar- 
totekę i zblory w tej kartotece przezna- 
czone do obróbki, zaś po stronie prawej 
wldzimy dysk, kartotekę i zbiory, które zo- 
staną zapisane po zakończeniu rozpako- 
wywania. Pośrodku umieszczono prze- 
łączniki umożliwiające ustalenie zacho- 
wania programu przy próbie zapisu dwa 
razy pliku o tej samej nazwie (podwójne 
zapisywanie. nie zapisywanie nigdy tego 
samego lub pozostawienie każdorazowo 


decyzji użytkownikowi). Trochę niżej znaj- 
dują się klawisze wykonania operacji i 
wyjścia z bieżącej opcji. Ekrany dła więk- 
szości funkcji wyglądają bardzo podob- 
nie, ponieważ opierają się na, wychwa- 
lanej już kilkakrotnie, zasadzie jednolito- 
ści. Niektóre, z uwagi na swą specyfikę, 
zawierają tylko część dotyczącą infor- 
macji źródłowej lub docelowej. Ogólnie, 
jak już wspominałem, program jest bar- 
dzo prosty w obsłudze: niezwykle użytecz- 
ny okazuje się pasek, w którym pojawiają 
się krótkie teksty pomagające w rozpo- 
znaniu Ikonki lub pola danych. Sporym 
ułatwieniem dla użytkownika jest również 
dobrze opracowany system HELP, wypo- 
sażony w spis treści, mechanizm wyszuki- 
wania interesujących nas informacji 
Oraz pomoc w użytkowaniu samego sie- 
ble. W spisie treści znajdują się następu- 
jące tytuły: 

- informacja o wersji shareware, 

= pomoc w rejestracji programu, 

- sposób uruchamiania, 

— instalacja, 

- Opis menu, 

= uwagi o okolicznościach powsta- 

nia programu, 

Szczególnie dobrze opracowany jest 
opis menu zawierający wszystkie ikonki 
narzędzi wraz z opisem ich działania. 

Przedstawione powyżej cechy spra- 
wiają, że VISUAL ZIP jest programem za- 
sługującym na uwagę. Co prawda moż- 
na uzyskać podobny efekt wykorzystując 
pakowacze pod DOS-a, lecz jest to zna- 
cznie mniej efektowne rozwiązanie. Wra- 
żenia wizualne są największym atutem tej 
aplikacji, a każdy przecież lubi praco- 
wać w ładnym i przyjaznym otoczeniu. 
Dlatego wszystkim użytkownikom Win- 
dows radzę wyposażyć się w to nowe na- 
rzędzie, pomocne w codziennych zma- 
ganiach z komputerem. 


Jan Jankowski 


Visual Zip 2.1 


Środowisko: Windows 
Autor: RLT Software 
Zalecenia konfiguracji: brak. 
Opłata rejestracyjna: $ 10 

Po spakowaniu: 330 kB (arj) 
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Czasami bywa tak. iż potrzebujesz 
skopiować dyskietkę. Możesz się posłu- 
żyć w tym celu nieśmiertelnym Norton 
Commanderem, ale przegrywanie pli- 
ków jeden po drugim to wyjątkowo 
nudne zajęcie. Można użyć standar'o- 
wego polecenia DOSa aiskcopy. len. 
kto korzystał z tego rozkazu wie, jak, in- 
tensywnie należy „wachlować” dyskiet- 
kami, by wykonać tak prozaiczną czyn- 
ność, jak stworzenie kopii dyskietk. Ja- 
ko Iż człowiek jest wyjątkowo leniwą 
istotą, stworzono programy ułatwiające 
wykonanie w/w czynności. Jednym 
z takich programów jest HD-COPY. Pro- 
gram ten, pomimo iż powstał 
w 1995 roku, pracuje w trybie teksto- 
wym i dlatego wizualnie nie jest zbyt 
atrakcyjny. Do tego trudno doszukać 
się zbędnych wodotrysków (np. odgry- 
wane pliki wav lub voc) umilejących 
proces kopiowania. Przestaniesz jednak 
zwracać na to uwagę, gdy przekonasz 
się o niezwykłej użyteczności tego pro- 
gramu. Tyle wstępu - czas 1a garść in- 
formacji technicznych o samym pro- 
gramie, Obsługiwane formaty dyskie- 
tek to między innymi: 

- dyskietki DD$ 1/4 cala: 360 KB, 720 
KB, 400 KB, 800 KB, 820 KB; 

- dyskietki HD5 1/4 cala:1.2 MB, 
1.44 MB, 1.48 MB; 

- dyskietki HD3 1/2 cala:1.2 MB, 
1.44 MB, 1.48 MB, 1.6 MB, 1.72 MB 

Jak widać, program potrafi odczy- 
tać również dyski wykorzystujące „spe- 
cjalne" formaty. Aby twój komputer 
mógł odczytać dyskietki zapisane 
w niestandardowym formacie koriecz- 
ne będzie użycie programiku FDREAD 
(rozprowadzany wraz z HD-COPY). Co 
ciekawsze, autor programu HD-COPY 
tak napisał procedury odczytu dyskie- 
tek, iż nie jest wymagane wywołanie 
programu FDREAD, by skopiować zapi- 
sane przy jego pomocy dyskietki. 

Czego nie powinieneś uruchamiać 
na swoim komputerze wraz zHD-COPY? 

- wszelkiego rodzaju programów 
typu cache, czyli buforujących 
operacje zapisu | odczytu z/na 
twardy dysk oraz stacje dyskietek - 
jak podaje autor wyłączenie wszel- 
kich programów buforującycn za- 
pewni 100% bezawaryjność I pew 
ność przy kopiowoniu dyskietek 

- |nnych programów TSR (czyli rezy- 
dentnych) mających wpływ 








na pracę twardego dysku lub na- 
pędu dyskietek. 

To tyle na tematy techniczne. Może- 
my zatem zająć się samym kopiowa- 
niem. Program potrafi buforować wczy- 
tywanąq dyskietkę do właściwie wszyst- 
kich zasobów twojego komputera. Kie- 
dy naciskasz klawisz R (czytaj dysk), pro- 
gram stara się odnaleźć w Twoim syste- 
mie dysk wirtualny (RAM DYSK) I tam 
stworzyć tzw. plik tymczasowy. Jeżeli 
nie ma takowego w systemie. spraw- 
dza, czy posiadasz pamięć typu XMS, 
jeżeli znajdzie ją - alokuje tam całość 


bufora (o ile się zmieści) lub przeszukuje 
dalej zasoby twojego komputera. Ko- 
lejnym rodzajem wykorzystywanej pa- 
mięci jest pamięć EMS, gdzie też aloku- 
je bufor w wolnej pamięci, a w przypad- 
ku braku miejsca tworzy plik tymczaso- 
wy na dysku twardym. Buforowanie 
pozwala wczytać dyskietkę na jeden 
raz. Następnie naciskasz W (zapis) 
|... dyskietka skopiowana. 

Program HD-COPY potrafi kopiować 
dyskietki do pliku (funkcja PUT TO FILE), 
co w praktyce oznacza, iż możliwe jest 
stworzenie kopii zapasowej dyskietki na 
twardym dysku. Program posiada wbu- 
dowaną opcję kompresji tych plików 
(oszczędność miejsca na HDD). 
Tak przechowywaną dyskietkę możesz 
znowu skopiować na dyskietkę w stacji 
poleceniem GET FROM FILE, Ciekawo- 
stką jest fakt, iż nadając nazwę pliku 
z obrazem dyskietki - np. DISK] - pro- 
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Szybkie kopiowanie 


gram po wybraniu ponownie opcji ko- 
plowania do pllku automatycznie zmie- 
ni kolejnq nazwę na DiSK2. 
Ekran roboczy programu podzielony 
został na okna: 
- $OURCE - pokazuje ilość przeczyta- 
nych sektorów, czy są zajęte oraz ak- 
tualną pozycję głowicy przy odczycie: 
- BUFFER - zapełnienie bufora; 
- DESTINATION - pokazuje pozycję gło- 
wley w trakcie zapisu, błędne sekto- 
ry ip: 
- SECTOR ANALYSIS - po napotkaniu sek- 
tora z błędem program stara się urato- 
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wać zniego to, co się da i przenieść w 
inne miejsce dysku - wszystko to pre- 
zentowane jest w tym oknie: 
- MENUS - wyświetlane jest menu pod- 
stawowe wraz submenu; 
- MESSAGES - komunikaty wyświetlane 
przez program. 
A teraz krótki opis opcji z ME- 
NU GŁÓWNEGO 
- READ - czytaj dyskietkę, 
- WRITE - zapisz dyskietkę, 
- VERIFY DESTINATION - porównaj za- 
wartość bufora z dyskietką doce- 
lową, 
- VERIFY SOURCE - porównaj zawar- 
tość bufora z dyskietką źródłową, 
- FORMAT DESTINATION - formatuj 
dyskietkę docelową (po wybraniu 
tej opcji rozwija się submenu z wy- 
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Utarło się już, że uniwersal- 
nym językiem przypisanym 
komputerom i domenie infor- 
martyki jest język angielski. Speł- 
nia on tę samą funkcję, co 
w matematyce język rosyjski - umożliwia 
wymianę informacji zarówno między la- 
ikami, jak i profesjonalistami. O ile zaś 
amatorzy i laicy stosują zwroty bardzo ko- 
munikatywne i działające na wyobraźnię 
odbiorcy, o tyle profesjonaliści odbiega- 
ją w stronę dialektu nieco bardziej sfor- 
malizowanego, a co za tym idzie - trud- 
niejszego do zrozumienia. Weźmy na 
przykład znany skądinąd każdemu „dev- 
ce” pod nazwą „joystick”. Prawda, 
że łatwe do zapamiętania? (Dla wy- 
jaśnienia podaję: joy - radość, stick - 
drążek). Z drugiej zaś strony mamy na 
przykład „characteristic underflow”, 
co oznacza „ujemne przepełnienie 
pozycji przecinka dziesiętnego”. To 
prawie siang, ale i takie teksty czę- 
sto pojawiają się na naszym ekranie. 
Przeciętny użytkownik zaopatrzony 
w mały słownik angielsko-polski nie 
ma szans na odgadnięcie znaczenia. 
Na nic zdaje się ttumaczenie słowo 
po słowie - z takiej kompllacji wy- 
chodzą niewiele mówiące wygiba- 
sy językowe. Najczęściej więc bled- 
ny i zdezorientowany użytkownik 
komputera, widząc na ekranie temu 
podobne teksty, myśli - oho, zbliżają się 
kłopoty, sprzęt się sypie. A wystarczyłoby 
przecież tak niewiele... 

To znaczy wystarczyłoby, gdyby ów u- 
żytkownik miał w zanadrzu (a dokłaanie 
- na dysku) zainstalowany program *In- 
formatyczny słownik angielsko-polski". 
Właśnie z niego zaczerpnąłem powyższą 
definicję „ujemnego przepełnienia... ”. 
Słownik zawiera w swojej bazie danych 
około 13 tysięcy temu podobnych haseł. 
Dosyć imponująca liczba, a należy do- 
dać, że opisywana przeze mnie wersja 
(Public Domain zresztą: o wersji komer- 
cyjnej za moment) jest nieco okrojona. 
Program tłumaczy słowa oraz zwroty 
z dziedzin: informatyka, elektronika I te- 
lekomunikacja. Nie znajdziemy w nim 
więc prostych angielskich zwrotów typu 
"Ala ma kota”, nie do tego został on bo- 
wiem stworzony. Z założenia służyć ma 
tłumaczeniu plików *.txf, *.doc itd., za- 
wierających trudną do przetrawienia 
wiedzę techniczna (dla mnie nawet 
po polsku jest ona niezrozumiałe). 


Aby zainstalować program należy 
przekopiować na dysk twardy do kata- 
logu ŚLOWNIK plik install.exe. Jeszcze 
będąc pod DOS-em uruchamiamy in- 
stalli czekamy na rozpakowanie plików. 
Kasujemy install.exe z dysku twardego - 
wątpliwe, aby się do czegoś miał jeszcze 
przydać. Ponieważ nasz słownik działa 
w środowisku Windows, konieczne jest 
ich uruchomienie przed właściwą insta- 


Tlumaczenie 
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jącego się w górnym oknie. Mo- 
żemy tam wpisać obok luźnych 
słówek całe zwroty lub zdania. 
W tym ostatnim przypadku pro- 
gram przemyśli każde słowo 
osobno. W dolnym oknie dostaniemy tłu- 
maczenie po kolei każdego podanego 
u góry słowa (łącznie ze spójnikami). 
Oczywiście zdarzyć się może sytuacja, że 
podamy cały zwrot, składający się na- 
wet z kilku wyrazów. Program inteligent- 
nie rozpozna go i przetłumaczy, bez roz- 
dzielania, na wyrazy składające się nań. 
Kolejna opcja - ANULUJ - to wykasowa- 
nie z okien tłumaczenia znajdującego 





Komputerowy słownik angielsko-polski 


lacją. Po wgraniu Windows, w Menedże- 
rze Plików wybierzmy słow.exe. Plik samo- 
czynnie utworzy odpowiednie ikonki 
i grupy na ekranie Menedżera Progra- 
mów. Jesteśmy tym samym gotowi do 
pracy ze słownikiem angielsko-polskim. 

Obsługa programu jest bardzo prosta, 
rzekłbym jednominutowa (bo około jed- 
ną minutę należy poświęcić na opa- 
nowanie interfejsu użytkownika). W lewej 
części ekranu znajdują się dwa obszer- 
ne okna. W górnym wprowadzamy ha- 
sła w języku angielskim jakie chcemy 
przetłumaczyć, zaś na dole otrzymujemy 
odpowiedź programu. Pojawienie się 
trzech znaków zapytania oznacza, że 
w bazie danych nie ma szukanych zwro- 
tów. Po prawej stronie znajduje się sie- 
dem przycisków służących do obsługi 
programu. Program obsługiwać możemy 
myszką, ale na własnej skórze przekona- 
łem się, że wygodniejsze jest wykorzysta- 
nie do tego celu skrótów klawiaturo- 
wych. 

Pierwszy przycisk - TŁUMACZ (Alt+T) po- 
woduje przetłumaczenie tekstu znajdu- 





się tam tekstu. 

Ciekawą innowacją, w stosunku 
do konkurencyjnych programów tego 
typu, jest wprowadzenie przenoszenia 
tekstu znajdującego się w schowku. 
Umożliwia nam to przycisk Z NOTATNIKA. 
Jest to bardzo przydatne. szczególnie 
w przypadku pracy z większą partią tek- 
stu. W schowku możemy umieścić na 
przykład fragment pliku tekstowego. Wy- 
starczy, że uruchomimy najprostszy 
z możliwych edytor tekstu - Windowsow- 
ski Write, zaznaczymy blok tekstu, który 
chcemy przetłumaczyć a następnie z- 
gramy go do schowka funkcją KOPIUJ. 
Teraz przenosimy się do Słownika i naci- 
skamy Z NOTATNIKA. Uprzednio zaz- 
naczony tekst pojawi się w oknie górnym. 
Dalsze postępowanie jest identyczne. 
Uruchamiamy TŁUMACZ i program tłuma- 
czy występujące w tekście zwroty i słowa 
do dolnego okna. 

Opcja DO EDYTORA jest jakby odwrot- 
nością poprzednio opisanej. Umożliwia 
ona przeniesienie przetłumaczonego 
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przez słownik tekstu do dowolnego edy- 
tora tekstowego, celem dolszej obróbki. 
Niestety, mały szkopuł, opcja ta w opisy- 
wanej wersji Public Domair jest częśc o- 
wo zablokowana. Zakładam jednak, że 
żaden poważny użytkownik „Słownika ...” 
nie poprzestanie na tej uproszczonej wer- 
sji i. prędzej czy później, zakupi komer- 
cyjny produkt firmy PG Ele<tronics. Aby 
przenieść tekst należy po pierwsze zazna- 
czyć wybraną partię z okna pod tytu- 
łem TEKST PRZETŁUMACZONY. Teraz naci- 
skamy DO EDYTORA. Na ekranie pojawi 
się niewielkie okienko. W połu edycyjnym 
zostanie umieszczony blok tekstu, który 
wcześniej zaznaczyliśmy. Na tym pozio- 
mie możemy go już poddać wstępnej 
obróbce. Po dostosowaniu Tekstu do po- 
trzeby chwili, możemy się nim zająć 
na trzy sposoby. Za pomocą DO NOTAT- 
NIKA możemy go skopioweć do schow- 
ka Windows. Dalej postępowanie z ta- 
kim tekstem jest bardzo proste. Urucha- 
miamy edytor tekstowy I zgrywamy do 
niego zawartość schowka funkcją WKLEJ. 
Oprócz skopiowania do schowka, dana 
Jest nam możliwość wydrukcwania tekstu 
oraz bezpośredniego zgrania do pliku, 
którego nazwę podajemy. 

Ostatnią funkcją programu jest KO- 
PIUJ CAŁOŚĆ. Jest to naturalne uzupeł- 
nienie opcji DO EDYTORA. Zaznaczony 
blok z przetłumaczonego tekstu jest, bez 
zbędnych ceregieli, kopiowany do 
schowka. Dalej postępujemy tak, 
jak wcześniej napisałem. 

Na koniec kilka odczuć własnych. 
Wrażenia, jakie wywarł na mnie słownik 
informatyczny, są jak najbardziej korzy- 
stne. Faktycznie, wcześniej wielokrotnie 
potrzebowałem podobnego wsparcia, 
czy to podczas programowania w Tur- 
bo Pascalu, czy też w zawodnym środo- 
wisku Windows. Potrzebowałem narzę- 
dzia prostego i niezawodnego, do ttu- 
maczenia technicznych tekstów. Słynny 
Webster był za ciężki, zarówno na półce 
z książkami, jak i na moim skromnym dys- 
ku twardym. Natomiast opisywany słow- 
nik jest w sam raz (wersja komercyjna to 
niewele ponad 4 MB na twardzielu). Tłu- 
maczy szybko i bez zarzutu. Przetłuma- 
czone zwroty pozbawione sq niepotrzeb- 
nych naleciałości gramatycznych - do- 
stajemy tylko konkretne znaczenie 


(lub znaczenia) słowa lub zwrotu, Pro- 
gram jest dość otwarty - przetłumaczo- 
ny tekst można bez problemu dalej obra- 
biać w jakimkolwiek edytorze pod Win- 
dows. 

Jako uzupełnienie podam parę fak- 
tów, które powinny być dla was moty- 
wacją do zakupu wersji komercyjnej 1.12. 
Po pierwsze, baza danych programu jest 
bogatsza o około 13 tysięcy zwrotów. 
Użytkownik może również uzupełniać ist- 
niejąca dane o własne tłumaczenia. Aby 
sprawdzić, jak to w praktyce działa, klik- 
nijmy dwukrotnie lewym klawiszem my- 
szy na oknie zawierającym tekst przetłu- 
maczony. Pojawi się opcja dopisywania 
(nieaktywna w tej wersji). Przy okazji, prze- 
wijając strzałkami zawartość słownika, 
można się przekonać, jak bardzo jest on 
obszerny | szczegółowy. Słowem, warto 
zainwestować te marne 20złw pełny pro- 
dukt. Posiadacze wersji komercyjnej 
otrzymują ponadto zniżki przy zakupie 
innych produktów firmy PG Elektronics, 
a są to m.ln.: Duży słownik informatycz- 
ny angielsko-polski, Ogólny słownik an- 
gielsko-polski (zawiera 127 tysięcy haseł), 
Duży słownik informatyczny angielsko- 
polski/polsko-angielski oraz wszystkie wy- 
mienione wyżej słowniki jako podprogra- 
my do Word 6.0. 


Piotr Lasoń 


Informatyczny słownik 
angielsko-polski 1.0 
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borem formatu dyskietki, możliwo- 
ścią nadania jej nazwy oraz ilością 
ścieżek), 
- PUT TO FILE - tworzy tzw. image 
(obraz) dyskietki do pliku, 
- GET FROM FILE - pobiera 
dyskietki i odtwarza ją na dyskiet- 
ce, 
= SPECIAL MENU - rozwija submenu 
z funkcjami specjalnymi, o których 
piszę później, 
- SOURCE DRIVE - pozwala wybrać 
źródłową stację dyskietek, 
- DEST. DRIVE - pozwala wybrać do- 
celową stację dyskietek, 
- AUTO VERIFY - auto weryfikacja 
przy operacjach zapis/odczyt (op- 
cja powinna być włączona cały 
czas. co zagwarantuje automa- 
tyczne przeniesienie bad sektorów 
i 100% pewność zapisu), 
- FAT SELECTN. - ustawienie tej opcji 
w pozycji on (+) powoduje, iż pro- 
gram kopiujący odczyta zawartość 
FAT z dyskietki, co pozwala na wczy- 
tanie tylko zajętych sektorów dys- 
kletki; jej wyłączenie (-) spowoduje 
odczytanie całej dyskietki bajt po 
bajcie, 
- PASSWORD - skopiowanie dyskiet- 
ki z hasłem i uczynienie jej nieczy- 
telnq dla każdego innego progra- 
mu - z tak skopiowanej dyskietki nie 
można skorzystać, a jedynie skopio- 
wać ją na inną (oczywiście po po- 
daniu hasła), 
- HEAD SETTLE - domyślnie opcja 
ustawiona na off (-), pozycjonują- 
ca głowicę w starszych napędach 
dysków, 
- VERBOSE MODE - załączenie tej op- 
cji powoduje wyświetlanie wszyst- 
kich komunikatów, 
- EXPERT MODE - załączenie tej op- 
cji (+) spowoduje, że stacja źródło- 
wa jest przeszukiwana co I minutę 
i automatycznie są czytane dyskiet- 
ki, które się w niej znajdują (zapis 
następuje również automatycznie 
Do znalezieniu w stacji docelowej 
dyskietki), 
= SOUND FX - włączenie/wyłączenie 
dźwięku, 
- ESCAPE - powoduje wyjście z pro- 
gramu i powrót do DOS-a, 
- ABOUT - wyświetla informacje o 
programie i autorze. 

Z nnych ciekawszych funkcji wbudo- 
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wanych w HD-COPY można wymienić 
USE CLEANING DISK, opcję w SPECIAL 
MENU (wywołana po naciśnięciu klawi- 
sza C). Polecenie to pozwala na użycie 
specjalnej dyskletki czyszczącej (do- 
stępnej w każdym sklepie z akcesorla- 
mi komputerowymi). Przed wybraniem 
tego rozkazu należy nasączyć dyskiet- 
kę czyszczącą płynem, następnie wło- 
żyć ją do stacji dysków I wybrać ponow- 
nie kkawisz C, Przez 25 sekund głowica 
stacji będzie się poruszać tam i z po- 
wrotem, co spowoduje dokładne wy- 
czyszczenie jej z wszelkich zanieczy- 
szczeń. 

Nleoceniona może okazać się inna 
funkcja w SPECIAL MENU - ELIMINATE 
VIRUS, której wybranie powoduje stwo- 
rzenie nowego boot bloku dyskietki, co 
powoduje usunięcie zawartego w niej 
wirusa, Natomiast SAVE CURRENT CON- 
FIGURATION spowoduje zapisanie bie- 
żącej konfiguracji programu do pliku 
hd-copy.cfg. 

Jeżeli nie jesteś pewny, co znajduje 
się na dyskietce, którą właśnie zamie- 
rzasz skopiować, możesz użyć śmiało 
opcji DISPLAY DIRECTORY, która pokaże 
Ci katalog dyskietki znajdujące. się ak- 
tualnie w stacji dysków. 

Na sam koniec coś o czasie kopio- 
wania. Jak podaje autor, odczyt dys- 
kietki 1.2 MB zajmuje programowi 30 se- 
kund, a dyskietki 1.44 MB (pełnej) 35 
sekund, co sprawia, iż HD-COPY stał się 
najszybszym programem kopiującym 
dostępnym dla naszych komputerów. 


Pep. 


HD-Copy 2.0a 
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Programiści z zespołu Easy Software, 
jak wskazuje sama jego nazwa, deklaru- 
Ją się uczynić nasze życie prostszym i wy- 
godniejszym. Co jednak mogą nam za- 
oferować z tego, czego jeszcze nie 
mamy w swoich zbiorach? 

Założę się, że jest wśród Was wielu 
programistów - ludzi, którym nieobce 
sq noce spędzone na wklepywaniu mo- 
gicznych formułek w językach progra- 
mowania, których data oficjalnej pre- 
miery jest jeszcze do ustalenia, Cechą 
charakterystyczną tego typu ludzi Jest 
wysoko posunięta niechęć do wykony- 
wania rutynowych czynności, takich jak, 
na przykład, deklarowanie modułów i 
zmiennych w Turbo Pascalu. W tym nas, 
niestety, Easy Software nie wyręczy, 
przykro mi. Producent tego „prostego” 
oprogramowania pomyślał bowiem 
o ostatnim etapie produkcji softłeru 
(sicl), czyli przygotowaniu dysków insta- 
lacyjnych. Najczęściej etap ten kwituje 
się prostym plikiem wsadowym, urucha- 
miającym jakiegoś archiwizera, który 
prosi użytkownika o włożenie kolejnego 
dysku instalacyjnego i ....press any key 
to continue”, 

Nie jest to najlepszy sposób na za- 
prezentowanie swojego wyrobu poten- 
cjalnemu klientowi. Powiem więcej - jest 
to najkrótsza droga doprowadzenia go 
do białej gorączki, gdy, załóżmy, pro- 
gram usilnie stara się umieścić na dys- 
ku, którego nie ma w komputerze lub 
w sieci. 

Bądźmy rozsądni i zaopatrzmy się 
w odpowiednie narzędzie, które wyrę- 
czy nas w tego typu przyziemnych bła- 
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hostkach. Easy 
Install jest do ta- 
kich zadań do- 
skonały. Urucha- 
mlamy program 
i dosłownie po 
dwóch minu- 
tach mamy go- 
towe dyski insta- 
lacyjne. 

Po kolei jed- 
nak. Aby zaini- 
cjować tworze- 
nie instalacji 
zmuszeni jeste- 
śmy podać kilka 
parametrów. Na 
pierwszy ogień 
idzie nazwa naszego programu. 
W czasie jego instalacji będzie 
umieszczona w stosownym i eks- 
ponowanym miejscu. Później 
podajemy docelowy katalog, 
do jakiego ma być instalowany 
domyślnie program. Jasne jest, 
że użytkownik może zdecydo- 
wać się na zmianę miejsca insta- 
lacji w sposób absolutnie przyja- 
Zny, 

startup Command to na- 
zwa pliku urucnamiającego 
instalację. 

Source Directory oznacza 
miejsce, z którego będzie 
Easy Install czerpał pliki źród- 
łowe programu. Umieszcza- 
ne będą one na kolejnych 
dyskach w postaci skompre- 
sowanej za pomocą pakera 
Lharc. 

Drive with installation dysk to 
następna opcja, w której po- 
dajemy nazwę dysku prze- 
znaczonego na pliki instala- 
cyjne. 

Ostatnim elementem jest File 
ło use as readme.boat, umożli- 
wiający stworzenie pllku teksto- 
wego zawierającego opis lub 
pomoc do instalowanego pro- 
gramu. Wpisujemy w tym miej- 
scu nazwę pllku - podczas insta- 
lacji użytkownik będzie miał 
szansę go wywołać naciskając 
klawisz F1. 

Jak widzimy, Easy Install wy- 
posażony został we wszystko to, 
co potrzebne jest domorosłemu 
twórcy oprogramowania (lub - 
piratowi glełdowemu). No, może 
prawie wszystko. Brakowało mi 
jedynie procedury tworzącej se- 
tup programu (wybór karty gra- 
ficznej, opcji dźwiękowych itp.). 
Poza tym małym „ale” reszta wy- 
dała mi się bardzo dobrze dopra- 
cowana, praktyczna i ... prosta. 
Mescalito 
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Zalecenia konfiguracji: IBM AT, zza 

mysz lub klawiatura, HERCU- Środowisko: _DOS- 

LES, CGA, EGA, VGA Autor: Rf pak 

Opłata rejestracyjna: cardware Zalecen kor Wiguracji: o 

Numer dysku: 5/26. | Opłata rejestracyjna: $ 40 
spakowaniu: 66 k Numer dysku: 5/29 

SRA KAT. Po spakowaniu: 245 kB (zip) 
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Po raz kolejny dosta- 
Jemy do naszych rąk 
prawdziwą perełkę sha- 
reware, To się nazywa 
zrobić coś możliwie pro- 
sto, nie tracąc przy tym 
na praktyczności! Prog- 
ramniście Bok Nan Lo przy- 
szło do głowy, że nie każ- 
dy potrzebuje zaawan- 
sowanego narzędzia do 
organizowania czasu - 
programu, który śledziłłby 
na bieżąco jego spotka- 
nia, umawiał z kontra- 
hentami, słowem - pełnił 
rolę zautomatyzowanej 
sekretarki. Osobiście 
w pełni się z panem pro- 
gramistą zgadzam, bo- 
wiem lwia część światka 
komputerowego to lu- 
dzie pozbawieni aż tak wysokich ambi- 
cji i potrzeb, Każdy myśli sobie po cichu 
- po co mi Lotus Organizer, po co miinne 
zbytki, kledy mogę przecież zanotować 
sobie w kalendarzyku kieszonkowym po- 
trzebne terminy. | rzeczywiście tacy ludzie 
mają w pewnym sensie rację. Profesjo- 
nalny pakiet zajmuje na dysku grom miej- 
sca, wgrywa się długo, a na dodatek po- 
siada zbyt wiele opcji, z których połowa 
i tak nigdy nie zostanie wykorzystana. Sło- 
wem - taki komercyjny program to czę- 
sto więcej kłopotów niż korzyść . 

Od razu mówię, że Visual Calendar 
Planner nie jest z takich. Nie znaczy to, 
broń Boże, iż jest to program ułomny. 
czy zgoła niefrasobliwy. Spece z pisem- 
ka komputerowego PC Magazine uho- 
norowali go swego czasu duże mówią- 
ca nagrodą na corocznym konkursie 
programów shareware. Każdy zna ten 
charakterystyczny znaczek PC Magazine 
świadczący o wysokiej jakości produktu 
komputerowego. Niniejszym podpisuję 
się za przylepieniem dcedatkowego 
znaczka jakości od pisma PC Shareware. 

Uwaga: Visual Calendar Planner wy- 
maga, aby system Windows posiadał plik 
zawierający biblioteki języka Visual Ba- 
sic VBRUN300.DLL. Jest to jedyne wyma- 
ganie ze strony programu. Poza tym jest 
on, jak nie każda niestety apiikacja, szyb- 
ki i sprawny. 

Vksual Calendar Planner to po prostu 
zautomatyzowany odpowiednik twoje- 
go notatnika i kalendarza. Wszystkie op- 
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cje programu sq przejrzyste i jednoznacz- 
ne. Do minimum ograniczono funkcje za- 
awansowanego zarządzania czasem. 
Tak jak powiedziałem, naprawdę nielicz- 
ne jest grono ludzi, którzy z nich korzys- 
tają. W tym przypadku postawiono 
na szybkość obsługi. Praca z programem 
wygląda następująco: przelotem, bę- 
dąc w Windows, uruchamiasz program, 
nanosisz poprawki w kalendarzu i już cię 
tu nie ma. Nie musisz się kłopotać tym, 
żeby sobie systematycznie przypominać 
rozkład miesiąca - żmudnie wgrywać 
program raz po raz tylko po to, by obej- 
rzeć kalendarz. Jeśli chcesz, Visual Ca- 
lendar Planner umieści estetycznie wy- 
konany kalendarz z danego miesią- 
ca na tapecie w Windows. W ten spo- 
sób zaoszczędzisz dużo drogocennego 
czasu. Za każdym razem, gdy będziesz 
uruchamiał system Windows, pojawi się 
na ekranie aktualna wersja kalendarza. 

Przeważającą cześć ekranu główne- 
go Visual Calendara zajmują. rozpisa- 
ne w formie siatki, dni miesiąca. Każdy 
z oznaczających jeden dzień kwadra- 
tów jest wewnąfrz pusty. To miejsce na 
wpisanie stosownych komunikatów. 
Będą one później uzupełnione na tape- 
cle Windows. Aby rozpocząć sesję wska- 
zane jest otwarcie pliku zawierającego 
zapis kalendarza, lub stworzenie nowe- 
go. W ten sposób może z programu ko- 
rzystać wiele osób (ale tylko jedna bę- 
dzie miała szansę umieścić swój terml- 
narz na tapecie), 


Informacje mogą być 
wyświetlone na ekranie 
na dwa sposoby. Pierw- 
szy to domyślnie ustawio- 
ny tryb, pokazujący wszy- 
stkie dni z danego mie- 
siąca. Drugi tryb pokazu- 
je tylko jeden tydzień. 
W ten sposób zostanie 
wyświetlonych więcej 
danych, bo zamiast ma- 
łego kwadratu, dostęp- 
ną do zapisania mamy 
całą kolumnę. Tryby 
przełączamy za pomocą 
odpowiednich ikon. lub 
w menu View pod hasła- 
mi Month View oraz 
Week View. Day View słu- 
ży do powiększania opi- 
su jednego dnia. W ok- 
no, które się po urucho- 
mieniu tej opcji pojawi, możemy wpisać 
komunikat odnoszący się do tegoż dnia, 
pamiętając jednakże o ograniczeniach 
miejsca na ekranie (powinny być to zwię- 
złe i maksymalnie skrótowe komunikaty). 
Pole dnia można dowolnie poddawać 
edycji. Opcjonalne sq możliwości wybory 
kroju czcionki, jej wielkości oraz koloru. 
Oczywiście, jak w każdym edytorze te- 
kstów, myszką możemy zaznaczać ob- 
szerniejsze bloki tekstu. Aby zobaczyć 
pełny opis danego dnia, uruchamiamy 
wspomnianą wyżej opcję Day View lub 
wyręczamy się ikonq symbolizującą lor- 
netkę. 

Kolejne miesiące przewijamy strzał- 
kami znajdującymi się na dole ekranu. 
Wygodne jest stosowanie w tym miej- 
scu skrótów klawiaturowych. Będąc 
w trybie tygodniowym za pomocą kla- 
wisza F8 zmieniamy wyświetianie tygo- 
dnia bieżącego, następnego i wcześ- 
niejszego. Podobnie, gdy pracujemy na 
terminarzu miesięcznym, ten sam efekt 
uzyskamy klawiszem F5. F3 to tzw. Fast 
Search - ztablicy lat od 1990 do 2009 wy- 
bieramy poszukiwany przez nas miesiąc 
(w wypadku, gdy ktoś pragnie poczynić 
bardziej dalekosiężne plany na przy- 
szłość). 

Visual Calendar Planner dysponuje 
również uproszczoną funkcją alarmo- 
wania użytkownika. W tym celu wybie- 
ramy z Events opcję New Alarm. Na ek- 
ranie pojawi się pomocnicze okno, 
z wolnymi miejscami do wypełnienia. 
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wpisujemy datę wywołania alarmu oraz 
dokładną godzinę (a.m. - rano, p.m. — 
po południu). Za ciekawostke można 
uznać fakt, że autor wyposażył swój prog- 
ram w kilkanaście melodyjek pełniących 
funkcję sygnału dźwiękowego (na przy- 
kiad kilka taktów znanych dzieł Beetho- 
vena czy Mendelsohna). Do alarmu mo- 
żemy dołączyć informacje, które będą 
wyświetlone na ekranie obck ikonki 
dzwonka wraz z pozostałymi komunika- 
tami tego dnia. 

Reccuring events to zdarzenia lub 
czynności, które powtarzają się co jakiś 
określony czas (znajdziemy to również 
w opcji Events). Ustawiamy powtarzal- 
ność na dni, tygodnie, miesiące lub lata. 
Podajemy również datę początkową 
i końcową działania funkcji. Takich, 
co jakiś czas powtarzają- 
cych się, czynności może 
być więcej. Listę przewija- 
my strzałkami wewnątrz 
okna. Informacja, którą 
tutaj wpiszemy, będzie się 
pojawiała na kalendarzu 
w odstępach czasu, jakie 
wcześniej zdefiniowaliś- 
my. Jest to naprawdę 
bardzo przydatne, gdy 
systematycznie wykonu- 
jemy pewne czynności. 
Jeśli spotykamy się z kimś 
lub, na przykład, uczę- 
szczamy na jakieś kursy, 
to z pewnością już więcej 
o nich nie zapomnimy = 
za każdym razem, gdy 
włączymy komputer, będziemy je mieli 
przed nosem. 

Dla szczególnych estetów przewidzia- 
no dwie opcje w menu na górze ekra- 
nu. Format służy do wybierania odpowia- 
dających nam krojów czcionki (Bold — 
czcionka pogrubiona, Italic - kursywa, 
Underlined - słowa będą podkreślone, 
Strikethrough — w połowie wysokości liter 
znajduje się pogrubiona linia). Opcja 
Customize to ni mniej, ni więcej tylko se- 
tup walorów wizualnych samego inter- 
fejsu programu. Weekty Appereancse - 
wygląd strony kalendarza, gdy korzysta- 
my z trybu tygodniowego. Ustawić moż- 
na tutaj czcionki i kolory występujących 
w rolach głównych elementów. Podob- 
nie jest z pozostałymi trybami. W tej opcji 
dostosowaniu do potrzeb użytkownika 
podlega nawet zegar (clock). Aby ułat- 
wić sobie życie, powinniśmy w cbecnej 
tam opcji Startup Options ustawić auto- 
matyczne wgrywanie naszego kalenda- 
rza przy starcie, W przeciwnym bowiem 
wypadku program będzie za każdy ra- 
zem startował z pustym kalendarzem. 
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Na początku wspomniałem o możli- 
wości umieszczania opisanych przez nas 
stron z kalendarza w miejsce tapety Win- 
dows. Oznacza to dokładnie, że przy star- 
cie będziemy mieli do czynienia z taką 
właśnie stroną zamiast znaku firmowego 
korporacji Windows. Wiemy już, z powyż- 
szego opisu, jak zająć się wyglądem pro- 
gramu, tak, abyśmy nie musieli się za nie- 
go wstydzić przy znajomych. Czas na opł- 
sanie funkcji Wallpaper. Set wallpaper 
powoduje, że w miejsce tapety zostanie 
ustawiony ekran. nad którym właśnie 
pracujemy. Clear wallpaper - rezygna- 
cja z zapisanej wcześniej tapety. Upda- 
te wallpaper - szybkie uzupełnienie ta- 
pety o różniące się elementy. Bardzo 
przydatne jest ustawienie automatyczne- 
go nanoszenia zmian na tapecie pod- 
czas wychodzenia z pro- 
gramu. Opcję tą znaj- 
dziemy w Wallpaper/ 
Wallpaper Option - 
Check to update walipa- 
per... 
Swoją prostotą i przy- 
datnością Visual Calen- 
dar Planner dosłownie 
rozłożył mnie na łopatki. 
Nigdy wcześniej nie sądzi- 
łem. że porzucę tradycyj- 
ny sposób notowania 
na rzecz komputerowego 
maniactwa, Chyba jed- 
nak nie mam innego wyj- 
ścia. Coraz więcej wska- 
zuje na to, że system Win- 
dows stanie się już wkrót- 
ce niepisanym następcą oprawionego 
w skórę, wyświechtanego Business Ma- 
nagera. 


Mescalito 
Uwaga: Program musi być rozprowadza- 


ny oddzielnie, tzn. nie może wchodzić w 
skład żadnego pakietu programów. 
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Poniżej zobaczymy kolejne okienko 
do wypełnienia — X AXIS OF GRAPH. Po- 
dajemy tutaj, jakie informacje mają być 
zawarte na osi X wykresu. Dostępne sq: 

ORDER IN LOG FILE - według kolej- 
ności wpisów, 

RUN TIME — według czasów, 

RUN DISTANCE — według odległości. 

Przy reszcie podajemy dowolny nu- 
mer pola w rekordzie odbytego biegu. 
Wybrać musimy również, co program 
ma umieścić na osi Y. Obowiązują tutaj 
podobne reguły. Na koniec wpisujemy 
SEARCH NAME (nazwę stworzonego 
przez nas filtru). 

Ostatnią opcją. którą chciałem 
umieścić w tym skromnym opisie, 
jest MISC. Znajdziemy tutaj dwie, niekie- 
dy potrzebne biegaczom, funkcje: 

TIME CALCULATOR - przelicza jed- 
nostki czasu i odległości 
(po uruchomieniu pojawi się 
przed nami kalkulator 
do złudzenia przypominają- 
cy ten z Windows'a); pole 
HMS powoduje przeliczenie 
liczby sekund na zapis go- 
dziny-minuty-sekundy, 
M=>KM zamienia mile na ki- 
lometry, KM=>M zamienia ki- 
lometry na mile; 

TWO OF THREE - wymaga od użyt- 
kownika podania dwóch 
z trzech parametrów (odle- 
głość - distance, czas - fime, 
tempo - pace), zaś kompu- 
ter uzupełnia na podstawie 
obliczeń trzeci. 

To wszystko. 

Powodzenia na bieżni! 


DeSteel 
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Zapewne często stajemy 
przed otwartym problemem typu: 
gdzie wśród dziesiątek koślawo opisa- 
nych dyskietek podział się taki to a taki 
program. Możliwe też, że mamy boga- 
te archiwum plików, w którym bardza 
łatwo się pogubić. Bardzo prawdopo- 
dobne, i wcale bym nie był tym zdzi- 
wiony, obie te sytuacje występowały 
równocześnie. Tylko nielicznym użytkow- 
nikom komputera udaje się odnieść suk- 
ces w porządkowaniu i kontrolowaniu 
na bieżąco własnych zbiorów dysko- 
wych. Każdy z nas ma tego tyle, 
że mógłby bez uszczerbku dla siebie 
obdarować nimi duże, nowopowstałe 
skomputeryzowane biuro. Rzadko kie- 
dy zaglądamy po raz drugi do większo- 
ści naszych nabytków. Perspektywa 
otwarcia biurka, pudełka I długotrwa- 
łego instalowania dyskietki skutecznie 
odgania wszelkie tego typu myśli. 

A przecież wystarczyłoby tak niewie- 
le. Chwila instalacji programu Spis Dys- 
kietek, dłuższa chwila na zmagazyno- 
wanie zasobów I potem dużo wolnego 
czasu na relaks z komputerem. Spis Dys- 
kietek to nie jest kolejna sztampowa 
baza rekordów. Autor wpadł na, moim 
zdaniem, bardzo ciekawy pomysł stwo- 
rzenia na dysku zwierciadlanego odbi- 
cia wszystkich plików zarchiwizewanych 
do bazy dyskietek. Mając kompietny 
spis możemy nie tylko przekonać się ze 
słownego komentarza, jakie programy 
posiadamy na dyskietkach, ale może- 
my również zajrzeć do środka, jakie pli- 
ki i katalogi tam się znajdują. W ten spo- 
sób, nie otwierając pudełka, mamy 
szansę sprawdzić z dokładnością 
do jednego pliku po przecinku, co za- 
wiera dany dysk, ile zostało na nim wol- 
nego miejsca Itp. 

W celu dodania kolejnej dyskietki 
do bazy danych włóż ją do stosownej 
stacji I naciśnij klawisz INSERT - rozpocz- 
nie się zapisywanie na dys<u informacji 
o katalogach i pllkach. Poproszeni zo- 
staniemy także o podanie nazwy dys- 
kietki. Numer możemy także nadać do- 
wolny, choć domyślnie określa on ko- 
lejność wpisanej dyskietki. Oprócz na: 
zwy i danych dotyczących plików, w 
bazie znajdzie się informacja o ilości 
wolnego miejsca na dyskietce (podo- 
ba mi się szczególnie ten motyw, od 
razu wiadomo, gdzie są dziury na dys- 
kach i czym je możemy pozapychać) 
oraz dacie wpisu do bazy 

Po wprowadzeniu dyskietek do ar- 
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z dyskietkami 


chiwum możemy w pełni nacieszyć się 
możliwościami, które oferuje program. 
Naprowadzamy kursor na pożądaną 
dyskietkę i naciskamy ENTER. Kledy zro- 
biłem to po raz pierwszy, byłem napraw- 
dę nieźle zdziwiony, bo oto otwiera się 
na ekranie okno przypominające do złu- 
dzenia panel z Norton Commander a. 
Identycznie się też w nim poruszamy. 
Strzałkami i klawiszern ENTER przemierza- 
my drzewa katalogów. Oczywiście, każ- 


PRZ 





dy z plików ma dopisane wszystkie po- 
trzebne informacje: długość, datę itp 
Jedyne, czego nie będziemy w stanie 
zrobić, to uruchomić zawartych tam 
programów (a muszę powiedzieć, że 
jest to bardzo kusząca perspektywa). 
Usunąć dyskietkę z bazy możemy w bar- 
dzo prosty I logiczny sposób - klawiszem 
DEL. 

Jeśli stało się tak, że skład wpisanej 
do bazy dyskietki uległ zmianie - dopi- 
saliśmy coś lub skasowaliśmy stare pliki 
- wystarczy zaktualizować dane funkcją 
AKTUALIZUJ (F3). Program spyta jedynie. 
czy potwierdzamy naszą decyzję. Za- 
chowa starą nazwę dyskietki, lecz zapi- 
sze na dysk znajdujące się na nlej nowe 
pliki. 

Bardzo ciekawą i. myślę, pomocną 
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opcją jest wyszukiwanie plików na dys- 
kietkach. Jeśli chcemy odnależć pe- 
wien konkretny plik, naciskamy klawisz 
SZUKAJ (F4) i podajemy nazwę. Program 
sprawdzi wszystkie znajdujące się 
w bazie dyskietki w poszukiwaniu nasze- 
go pliku. Przydatne jest to szczególnie, 
jeśli magazynujemy pliki nie przynależą- 
ce do konkretnych programów, 
na przykład pliki graficzne lub tekstowe. 
Wyszukiwanie odbywa się błyskawicznie 
- nie musimy bawić się w żmud- 
ne przeglądanie dysk po dysku. 

Dyskietki możemy przeglą- 
dać na ekranie na dwa sposo- 
by: według rosnących nume- 
rów lub alfabetycznie. Przełą- 
czanie pomiędzy tymi dwoma 
trybami następuje po naciśnię- 
ciu klawisza INDEKS (F5). 

Ostatnią opcją programu 
jest przeglądanie zawartości 
dyskietek bez zapisywania 
do bazy. Podobnie jak w Nor- 
tonie dostajemy okno z listą pli- 
ków. Dodatkowo wyświetla- 
ne są informacje uzupełniają- 
ce: format dysku i ilość wolne- 
go miejsca. 

Spis Dyskietek zasługuje 
na uwagę szczególnie z powo- 
du oryginalnego pomysłu - 
nie spotkałem się z podobnym 
rozwiązaniem w żadnym pro- 
gramie Shareware. W jednym 
miejscu można mieć zmagazy- 
nowane wszystkie informacje 
na temat naszych zbiorów kom- 
puterowych. Niewielkim minu- 
sem sq, moim zdaniem, zbył 
małe możliwości samej bazy da- 
nych: na przykład za mało pól do wy- 
pełniania przez użytkownika. Już niedłłu- 
go powinna się ukazać nowa wersja 
programu - czekam z niecierpliwością. 

Rupert 


Spis Dyskietek 1.6 


Środowisko: DOS 
Autor: Arkadiusz Strojec 
Zalecenia konfiguracji: brak 
Opłata rejestracyjna: 

30zł + koszty przesyłki 
Numer dysku: 5/32 
Po spakowaniu: 162 kB (rar) 
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FUZZYS WORLD | 4 

Płyta adresowana do graczy, zawierająca dziesięć gier: Eh Rom 
FUZZYS WORLD, 1995 CARD, 3D CYBER BLASTER, CREEP CLASH, BE E p : 
ENERGIE MANAGER, HEXXI PUZZLES, JUMPER DUDE, KOKOI, aw , 4% M 
LACK REIN. Dodatkowo znalazły się na płycie bibliotekii dla MS g- Rug z 
Windows (VBRUN100.dll, VBRUN200.dll, VBRUN300.dll). Całością SES limo z 
zarządza bardzo ładny program, obsługujący zarówno DOS, jak ; . 
i MS Windows. Gry powstały w roku 1995. 


Wydawca: BLACK LABEL 
cena 12,50 zł 
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Shareware 


part Library” to zbiór ponad 6700 clipart'ów, podzielony na róż- 
norodne kategorie. Dodatkowo na płycie znajdziemy 53 kroje s s "= : 
liter dla DOS-a oraz 40 programów do przeglądania i konwersji +, w | 4 P> 5 b 
obrazków dla DOS-a oraz MS Windows. Dla zainteresowanych (Ś 3 (Az " 
MS ARR 


h CD multisesyjnych. W te 


podaję formaty, w jakich zapisano cliparty: ART. BMP, CDR, GIĘ BZŻFŻES - 
MAC, PCT, PCX (format dominujący). SYM, TIF, WPG. Warto sko- 57) 
rzystać I nadać pisanej przez nas korespondencji nowy, cie- DZ 


kawszy wygląd. 
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wydawca: POWERSOURCE COMPUTER Gmbh 
cena: 23.00 zł 


tacji CD-ROM. 


ej s 


e tylko na napędac 


SROY TLE 

Płyta dla panów lubiących obejrzeć 
ładne, niekoniecznie ubrane, dziewczy- 
ny. Zdjęcia nagrane w kilku formatach 
(PCX. GIF, TIFF, PCD) oraz różnych rozdziel- 
czościach (640x480, 800x600, 1024x768). Na 
kompakcie znajdują się dodatkowo progra- 
my do przeg ądania zapisanych fotografii, 
dwa programy muzyczne oraz program do dekompresji pli- 
ków zarchiwizowanych. Wszystkie zdjęcia możemy obejrzeć 
słuchając muzyki. W cyklu „EROTIC” ukazało się osiem płyt CD. 
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Wydawca: MEDIAPRODUCTS CD ROM z 


"A 
D 
cena: 22.00 zł | ll s CZSHARE 


topetta Clown: Fazer m IW 


a CD-ROM s 
ART HISTORY ŻW £ wy 
Jest to encyklopedia malarstwa. Słowo „encyklopedia” zo- Ją (4 a 
SB a 
4) 


stało użyte odrobinę na wyrost, gdyż znajdują się tu informa- | 
cje „tylko” o 800 twórcach i ich dziełach. Poznajemy autorów 1 

najsłynniejszych dzieł, tworzących od XII do XVIII wieku w dwu- ; H R" + Wa h 
nastu krajach. Płyta zawiera 345 ilustracji (640x480, 256 kolo- WAR , b 

rów) oraz 31 plików dźwiękowych (VOC). Obraz lub jego twór- AF I h w 
cę możemy odszukać na kilka sposobów: wg nazwiska, tytułu b 4 [g| || sto ry 
obrazu, epoki itd. Program obsługiwać można z klawiatury * EE ie e 

lub za pomocą myszki. Ta płyta powinna znaleźć się u każde- 4 R a ncyciopedia 
go miłośnika sztuki. 7 ży 


Wydawca: POWERSOURCE COMPUTER GmbH, 
cena: 26.00 zł 


Dysponujemy nowym wydan 
chwili w/w krążek można uruchomić w [TJ 


wyeliminowana wada umożli 
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